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Expose ministra Modzelewskiego 
Sejmu .- poświęcone historycznym 

· Konferencji Warszawskiej 
Wysoka fabo! Uważam za potrzebne poin_ pów niemieckich nie mógł nie wywołać w NASZE :>IERWSZE PROTESTY 

formowanie w imieniu Rządu Polskiego Wy. Polsce zdziwienia i zaniepokojenia, nie może 
sokiej Izby o powodach, któ~ kierował się bowiem wpłynąć na uspokojenie narodu pol­
~d, podejmując wraz u Związkiem Ra- skiego stanowisko tak wyraźnie idące na rę­
dziecltim inicjatywę zwołania do Warszawy kę tenden.:jom rewizjonistycz.nym w Niem­
konferencji 8-miu państw w sprawie posta- czech. Miara przychylności papieża do naro­
nowień konferencji londyńskiej ·odnośnie du polskiego, na którą tak chętnie się powo­
Niemiec. łują niektóre czynniki, powinno być jasne 

Toteż rząd polski natychmiast po ogłosze­
niu komunikatu londyńskiego przystąpił do 
akcji. Już dnia 16 czerwca skierowaliśmy no­
t~ prot~tującą przeciwko uchwałom londyń. f 
skim do Rady Kontroli w Berlinie, domagając ~ 
się jej zwołania w celu omówienia nielegal­
nych posta..iowie6. tej konferencji. 

NIE MOGLISMY MILCZEC 
Jak to już miałem okazję zapewnić Wyso­

ki Sejm w przemówieniu, poświęconym wy_ 
nikom praskiej konferencji ministrów spraw 
zagrani<:znych Czechosłowacji, Jugosławii i 
l'olski rząd nasz nie może · pominąć milcze­
Itiem żadnego postanowienia w sprawie Nie­
miec, nierot.erwalnie związanego z zagadnie­
niem trwałego pokoju w Europie. My naszą 
politykę prowadzimy konsekwentnie od po­
czątku i prowadzić będziemy nadal. 

Konferencja londyńska, o której częścio­
wych wyn:kach dowiedzieliśmy się z komU­
nikatu ogłoszonego 7 czerwca, powzięła sze­
reg postanowień, zmierzających do bardzo 
specyficznego uregulowania problemów poli­
tycznych i gospodarczych Niemiec. Konferen_ 
cja ta odbyła się w składzie tak dowol..nym, 
~ już samo jej zwołanie stanowiło pogwał. 
cenie układu poczcfa,mskiego, albowiem raz. 
1trzygan}je spraw dotyczących Niemiec podle_ 
&a kompetencji 4.ch mocarstw. 

ZA80RCZOSć TRUSTÓW USA 

stanowsko, mówiące w sposób niedwuznaczny 
o niezapNeezonyeh prawach Polski do ziem 
zachodnich. 

SPRAWA ZAGŁĘBIA RUHRY 
Jeżeli dodamy do tego fakt, że konferen­

cja londyńska swoimi postanowieniami od­
daje faktyczną kontrolę nad Zagłębiem Ruh­
ry w ręce magnatów finansowych Stanów 

Nazajutrz 17 czerwca wręczyliśmy spetja1-
ną notę w tejże sprawie rządowi francuskie­
mu, w której szczególnie podkreśliliśmy na­
szą troskę o bezpieczeństwo, wydaje nam się 
bowiem, ż~ troska ta nurtuje również cały 
naród francuski. 

RZĄD FRANCUSKI MILCZY 

z·ed h t Wł lki · B t ·· · kil Po niepozbawionej dramatycznych mo-
J noczonyc e . eJ ry a.nu, ze ~ ~ 1rentów dyskusji Zgromadzenie Narodowe Z:ednoczonych, a także noty adresowane do 

ka dni po ogłoszeniu komunikatu o wy ac rządu Belgii, do -~"'u Holandil i do rządu 
konferencji przystąpiono do realizacji jej po- Francji uchwaliło zatwierdzenie tzw. „zaleceń i~ 

t · · t d · londyńskich" nieznaczn\ wi~kszością głosów, Luksemburgu. 
s anow1en, a o przez wprowa zenie separa- Na nasze noty _ łak i:r'-·d ....... ~cy 
tystycz.nej reformy walutowej w trzech Ul- my zaś do tej pory nie otrzymaliśmy żadnej J "-'"'! 

chodnich strefach Niemiec, t.o zrozumiemy, odpowiedzi na naszą notę, która przecież po- konferencji londyńskiej nie odpowiedzieli. 
że wszystko ło razem stanowi określony plan winna była znależć odgłos niemniej szczery, Nie odpowied;Jał , również prze~o~ 
pominięcia pokojowych i sprawiedliwych za- jak szczere były powody, którymi kierowaliś- ~ady Kontroh! ~torym .~ m1eS1ąc bieząey 
sad w rvTWiązaniu problemu niemieckiego. my się przy formułowaniu naszej noty. Jest przedstawiciel ~ 

Zrozumiemy również, jak bardzo uzasadni0- W następnych dniach zostały wręczone no- ·INICJATYWA RZĄDU R. P. 
na jest trosk& r:1ądu polskiego o zagwa.ra.n.to-1 ty Rządu Rzeczypospolitej, poś~fęcone tej Każdy Polak - a myślę, że i każdy dba.jąer 
wanie J>Clkoju w Europie. samej sprawie, rządom W. Brytanii i Stanów I o &prawę pokoju obywatel 'f!~ropy .-: ~ozu. 

mie ,jak bard1.o w tej sytuaCJI na ~eJ11CU by· 

ł 'd k" ' • t d t w· ł la iruciatywa R2.ądu Radzieckiego i Rządu R.ze o ·z I S_W-18 pracy o owarzysza leS awa ~yp~politej Z:W()łania narady ~fl&tw, QC"ll~· 
rze w sprawa<::h pokoju 7.<tinłeresowanych., Nia 

Faktycznie wyniki konferencji londyńskiej Do Przędzalnia średnioprzędna wykonała plan -trudno nam było ustalić listę · tych .~ ~ 
i:ragną przes.ądz.ić utworzenie oddl.ielnego Sakrelarza Generalnego PPR w 100 proc. 23 czerwca, pri:~dzalnia ądpad- dlat1'!go juiż na dzień 23 czerw<::a. mo-gliśr!l-y ?Yh 
państwa z Niemiec zachodnich, zmierzają do TOW. WIESŁAWA kowa _już 25 maja w lOt,l proc., tkalnia_ w porozuinieniu z n:ądem Zwd1ą7.k~Radriee-
podporządkowania gospodarki Niemiec za- Warszawa. kiego potwierdzić zaproszenie o . ~'V!'! 

12 czerwca w 100,7 proc., a wykończalnia - li · dm' · tw a m·ano-W1oe: 
chodnkh Politvce amerykańskich i angiel_ W dniu Wa-szych Imienin Ko-mitet Fabry<::z- przedstawicie s1e 1u pans • ' .. 

J PZPB N 1 Łod . kl da W d e 5 czerwca w 100,55 proc. ZSRR, Albanii, Bułgarii, Czeah06łowaq1 .• ~ skich trustć\V i karteli, J·eszcze bardzieJ· po- ny r w _n & a am &er eczn 
· · b' t j ·1 · · · · · Zapewniamy Was o naszej gotowośCi reali- sławii, R.umumi i Węgier. Natychmiast<>~. 

głębia nie tylko rozłam Niemiec, ale i po- zyczerua oso 1s .e pomys nosc1 i owo<::ne1 pra· odb 
cy dla dobra Polski Ludowej. zowania wielkich zadań, jakie stoją w tej zgodą wszystkk.h zaproszony?1 na :roe 

<i-ział Europy - czyni się to rzecz oczywista, Jednocześnie meldujeD!.y, że Mło~ naszych chwili przed ruchem robotniczym w .Polsce. wspólnej narady jest może jednym. 2 ~Jle~· 
n~ w interesach odbudowy Europy, nie w zakładów wykonała plan produkcyjny -za. I-sze Komitet PPR I Rada Zakładowa ·szych wyrazów i<::h kons~enitnej pc;>'lltyki. 
interesach zagwaran,towania narodom Euro- półrocze 1948 r. w dniu 24 czerwca br. przy PZPB Nr 3 zmierzającej do odbudowania trwa_łego l ~~ 
PY pokoju, ale w celach :zgoła innych. Przyrzekamy dołożyć wszelkich &tarań, by • * • wied'liwego pokoju. Takie był_y wa~i, w Ja· 

Jak wif,domo, konferencja londyńska, do plan roczny został wykonany na dz-ień 30 li· Do kich -zrodziła się k-0'11.ferenc-Ja. iktora odtąd 
której obok trzech mocarstw zostały wciąg- sto pada 1948 r. TOWARZYSZA WIESŁAWA . przejd'llie do historii jako Warszawska IConfe-

odr Dzl'elnfca Fhbryczna ren_c3·a_ 8-miu państw. nięte Belgia, Holandia· i Luk&emburg, zu- ~ ·Komitet Centralny PPR 
cila myśl o traktacie pokojowym z. Niemca- przy PZPB Nr 1 Warszawa. PROGRAM ODBUDOWY POłC0301#E 
mi., natomiast wypracdwała statut okupa- • ~ • Koło PPR przy PZPB Nr 16 w Łodzi łą~nie I EUROPY 
cyjny. To ;>o-stanowienie nie daje się w ża- Do z całą załogą_ fabryc:z.i:ią życzy Towarzyszowi W ciągu 2-ch dni wyt~onej prac-y ~god· 
den sposób pogodzić z żądania.mi uczynienia Generalnego Sekretarza PPR . w dn ;u Im1en11~ dalsze] owoc_nej pracy dla do_- niliśmy .całkowicie st~ow1sko .wszystkich u• 
& Niemiec demokratycznego i miłującego po_ Towarzysza Władysła"':'a .Go~ułk.i - Wiesława bra ludu pril;<::u3ącego i. Pols~1 OP.mokr':tycznei„ czestni~?W konferencJI. ~tanowisko to zn~la· 
1'ó" ństwa a.ni też z ż daniami sr. bkie 0 I W dniu Waszych Imienin przesyłamy Wam ,Jedn~:zesme. donosimy. ze plan połro<"Zny I zło swoJ wyraz. w opublikowa.nyI?- waoraJ o-.ta lł&wi · k · E ą · Y &' "'orące i szczere życzenia owocnej pracy dla wy<onahsmy JUZ 4 <::~erw~a. }>r:, _a roczn_v plan 1· świadczeniu, ktore wedłu9 nasz~] oceny sła• 

no erua P-0 OJU w uropie. d b p 1 ki L d . przyrzekamy wykonac na1pozme1 do dnia I-go nowi konsekwentny, pozytywny program roz· 
FABRYKANCI NOWYCH HITLEROW ' 0 ~a 0 s , u oweJ.. . 

1 
listopada br. wiązania zagadnienia odbud~"".'Y pokojowej 

. Rownocześ. nie! melduJemy Wam, ze P an za I • * • I Europv_ , z włączeniem we własawy sposób do 
Rozczłonkowanie Niemiec stwarza warunki ółr Zakł d k ł 

p1erwsz~ P ocze a Y nasze WY ·ona Y Pod~?nei treki de~esz~ wysłało wiele or· tej odbudowy równiei narodu memieck.iego, 
'li których musi z konieczności rozwijać się następuJąco: . gan·zaq1 partyinych łodzkich fabryk. ma1.-n ct!łq 1'11 m. 2-qle! .I 

dażenie do jedności. W warunkach, stwarza- ------------------------------------------------
eych przez konferen<::ję londyń;.ką, dążenie w d d • • d • 
=:::;:;.=:::~~~E prze e n1u Je ności organiczne1 
dla ukazania się nowych „Bismarcków'' lub K f • W • 6d k• • R "d • k PPS 
nawet nowych „mt1erów", jak to zostało OD 81'8DCia OJ8W Z 18) a y I a lyWU 
sformułowane w ogłoszonym wczoraj oś- w dniu wczorajszym odbyła się w hali Po przemówieniu Powitalnym, wygłoszo_ ki klasowej w ustroJu demokraejł. ludowej. 
wiadczenil,l B-miu państw. Konferencja lon- sporto'IVej RKS TUR konferencja Wojewódz.. flym w imieniu KŁ i . KW PPR przez t.ow. W zakończeniu refemtu uwypuklił h isforyc.::­
dyńska przemilczała rewizjonistyczne tenden- k" · Rady · Aktywu FPS poświęcona omó- Hyrę referat na temat podstaw ideologicz. ne zadania, stojące przed Zjednoczoną Partią 
cje eoraz bujniej rozwijane w zachodnich IeJ 

1 
' . • _ zadania zbudowanłP. w Polsce socjalizmu. 

strefach Niemiec przy bardziej lub mniej' wieniu tez propagandowych ZJednoczoneJ nych Zjednoczonej P&.rtil Klas,r Robotniczej 
P tli P I ki · Kl R b tn· · i spraw wygłosił tow. Cwik. Referat swóJ" tow. Cwik Po prze.nówieniu tow. Cwika referat Qł"ga. 

czynnym pl.Jparciu ty<:h tendencji przez mo.. I ar o s eJ asy o o iczeJ nizacyjny wygłosił sekretarz Komitetu Wo-
carlitwa okupacyjne stref zachodnich Nie- organizacyjnych· wojewódzkiej organizacji oparł na tezach, za·Nartyeł: w broszurze jewódzkiego PPS tow. w. Stawi6ski, który 

miec. Wiemy, :i:-e tendencje te wymierzone są partyjnej PPS. Konferencja przeszła pod ha- opracowanej przez członków K_omisji Progra- zobrazował drogi rozwoju łódzkiej orga-niza • 
. 1·ównież p!"zeciwko naszej granicy na Odrze slem „Przezwyciężyliśmy dywersję .prawicy- rnowej KC PPR i CKW PPS. Tow Cwik szcze- cji PPS 1ągu ostatnich miesięcy. 
i Nysie zachodniej. Wiemy również, że między zbudujemy zjednoczoną partię klasy robotni- gólną uwagę zwrócil na drogi, które doprowa_ Nad wygłoszonymi referatami rozwinęła się 
innymi strefy :r.achodnie Niemiec są terf'nem, czej'', które widniało na spowitej w czerwień dzily do jedności polskiej klasy robotniczej, ż.}wa i interesująca dvskusja, w której wzię­
na. którym fabrykuje się - zwłaszcza w o- sr.enie sali. drogi, które prowadziły przez osiągnięcia i L udział tow. tow. J.Jewióski, Za.łuski, Wrób-
~tnlch ezasa~ :- ~~woka?yj]]je „infor~: Konferencję zagaił przewodniczący WK błędy ruch·1 robotniczego. Mimo trudności i lewski, Szwemberi i Salskl. 
CJe :& ~e.wnych zrodel , _JansUJa.ce ~iedomosc1 PPS tow. Duniak, który zaprosił do prezy- błędów ruch komunistyczny i lewica socjali- Po dyskusji zebrani jednogfośnie ttcli.walill 
o rewiZJi naszych gra.me za.chodruch, o pro. dium sekre~arzą. CKW PPS tow. Cwika i t.ow. styczna znalazły wspólny język walłd z kapi- rezolucję, wyrażającą solidarność aktywu 

wadzonych jakoby rozmowach na ten temat tow. Arulruj~ka, Starosteckiego, Wincentego talizmem. W okresie okupacji powstała nowa łódzkiego z założenia~ni ideowymi pl."eyl!ltlaj 
1 t .p Stawińskiego, Siwecki.ego, Głowackiego, prof. partia - PPR - partia walki o wyzwolenie Zjednoczonej Partii ?oWtiej Klasy Robotni. 

DZIWNE STANOWISKO WATYKAHU źuk.ow!:~I?.-;:o, Najdra, Sołtana., Skudlińskie. narodowe i społeczne. czej, jak również rezolucję, witającą uchwały 
Z przyklością mus.zę stwierdzić, że w tej co, Sic:· '<iero i przodowników pracy tow. PPR wespół z RPPS mobilizowała cały Konferencji Warszawskieł ministrów spraw 

atme&ferze, która bierze początek na Wall- tow. Ryb~l·.OW'ło N&łęeza, Muche. Piekz:U:a., naród. do bojów o jedynie słun.ae cele. zagranicznych ZSRli i ~ ~ la.'! 
Str.et. ZDAJ:l..7 l.i&t a.t.warbr pa.oicia do b!sk1'- R.nn.]q:i.e&o i ~ Tow. ~ OD).~"rił ~eż •Rflnięnk ~ ~ei. -
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D p KOJU 
(Doko1'1czen!e T..e stronicy 1-ej). · Te o,•tetnie prowadzą ka~panię przeciwko u· a PO DRUGIE: · I n'eż ~ takie . '.est. nasze \Jlębokie 'Prze~~t_lan.ie 

który, jak tego pragn·iemy, zrzuci z siebie wie-I Nowom, zaw<1rtym ::ia konferencjach .w. Jak1.e I Ustanowienie n 11 okre.tilony przec1qg cz_a.m - cl :r."n 1a ~111on?w ludzi na cal~ S'\\lec;e. 
~o .. we naleciat.Jści pruskiego dr· lu i zaborczo-,' i Poud. n:i:e ~spraw. ie demo: r~tyzaC]t .1 dem·- kontroli czterec.Ji moca:~!w _ Wielkiej Bryta .• '~'.>•.n_ tkwi s•la l"I u~I:wał, to ~aJ_e ~am ro~ 
sci. Jest to pierwszy po1 uchwali\ch poe~dam- J taryzaq1 N:Pm1ec, zobow14zan N1 mie-c od· t' nii, ZSRR, Francji i Stanów Zjednoczonych, Dl<' 1~szc_ze Jl"~h~n P~'" od do w~ ~azema zad-'l 
5).,;ich te-go rodzaju jasno sformułowany pro- nośnie powetcwama ~lrut &,powodowanych nad ciężki111 przemysłem Zagłębia Ruhry w cel w••l;-n•, ze odbyła_ się w naszej mnc:czonej 
gram. Jest on rozwinięciem· uchwal poczdam- przez agresję rnemiecką. i przeciwko :rnanym lu rozwinięcia pokojowych gałęzi przemysłu I slcllcy -. Warsz.awte-, . 
5k:ch, ?dP<;'Wiada iacym dzisf.eBszym waru~kom. postan_ow:en:om o przesii:dlenm lu~nosct n~e- Zagląbia Ruhry i niedopuszczen.ia do o"dbudo· P_r.zy te,1 okazi1 chciałbym ~ te) tryl>l'.nJ. wy-
Jest rovrn:ez wyrazem dale1rnwzrocznosc1 w m.eck1eJ, przy czym czynl'One 5ą proby wyk~-! wy potencja/u wojennego Niemiec. raz;c w 1m1emu rządu po)5kiego pcdz1ę~is_wa-
dzielc budowO!n.ia trwałych poodstaw dla ws.pół n:ystania tej ludności dla celów wrogich pan• t PO TRZECIE· nie wszystkim uczestnikom Wars.zawsk1e1 I{®, 
życia narodów Europy. Osw;i.adczen!e mini- stwom sąsiedn.m. . . I . , · . . . fe.rencji za ich życzliwy stosunek do narod~ 
\St.rów spraw z:i.granicznych 8 ,państw w 5pra- Kampania memieckich. elementów rp,w1z~o~ I Utworz;n,~. n_a mocy _yorozumierna II1i,ędzy µolskiego. Sz<::zególme chciałbym podzlęko:vac 
wie Niemie-c odnośnie decyzji 1konferencji Jon- r nist~ cznych wymierzona Jest w szczegolnosct l rz_ądamt. v\ ielKieJ Brytann, ZSRR, FrancJI • Sta wicepremierowi i ministrow~ spraw zagranicz­
dyńsk:ej - jak to wszyscy mogli się przeko- przeciwko polsko-niemieckiej granicy na Od· n~w Zjednoczonych tymc:asowego, d~mok~a- nych ·ZSRR, panu Mołotowowi, który jak wie:io 
nać czytając je, a radzimy pr::rnsludiować je rze i Nysie zachodn'ej, która jes_t. granicą nie- I} cz~~go, m:hl1qcego pokoi IZqdu ogolnon.ie~ krotnie przed tym, tak i na Konferencji War­
u ważnie w;;;zystk;m - stanowi dokument, któ· za.chwianą, granicą pokoju. (Bµrzl:we oklaski). cmeckieqo, skl.lda1qce~.0 . się z prze.1stnwccccli szawskiej okazał się wypróbowanym przyja-
ry rozwiąiu;e w sposób spraw:iedliwy, demo- Konferencja londyńska pomij.a zagadnienia demo.kratyc~n~ch. parto i orHanizaC)J Niemi~c, c'elem Polski. (długotrwałe oklaski). 
kra.tyczny i trwały z.agadnierui.a wynikłe wsl,.u- kampanii rewizjonistycznej,. pop1era„,c \~ Len I w_, C:e/u uz1.slLanw gwaranc1c przed wznowie- PRZYJAŹŃ KTÓRA UMACNIA POK OJ 
te:k woinv w tej nc;ki świc1~a. sposób agresywne tendencie w reakcyjnycq niei.1 agres1i niemieckie]. . ' , . . . , 

.tilASZE PRAWO GŁOSU W SPRAWIE kolach n;emieckich. PO CZWARTE: Nie mogę rowniez pomrnąc. tego faktu, ż3 
NłEMłEC · ŚRODKI pD7ECIW ZAPĘDOM Zawarcie traktatu pokojowego z Niemcami p•1ybyc1e do yvarszawy :r:i-.n1stra _Mołolo·>.·a 

· . , "'f" Ó · zgodnie z uch,vr.łami poczdamskimi, przy czym s~ało s:ę okazią dla z_illnan1f~st;n~an1a na~zej Na szczegolną uwagę dokument ten zasłu- REWIZJONIST W . . k 'k h , b cianle pogł„b1ające1· s'" nrzyJaznt ze Zwi,..,.-. · · d · WOJSt{Q o upaty]ne wszys, -ie mocars.w v- '"' - "' " .... „ · guje ro~i·nie<1 ~.tego wz_ględu, ~ P'.zewi l~Je \V tych warunkach - powiada czwarty łyby wyprowadzone z Niemiec w terminie kicm Radzieckim. Odn<>lii się to równiet do 
11.e. tylko za~.oscu::yn:entc .spra\\"'edl1wym zą: punkt oświadczema _ zastosowa.ni.e środków, rocznym od chwili za.warcia traktatu pokojo- pozostałych uczestników konferencji. Pobyt ~eh 
d~m~m kraio w, . k,o,rc ucierpialy od .agres,11 wymierzo1zych przeccwko wszelki,e1 dzial?ln~- wego. w Warsz'1wie -pozwol t nam na stw1erd1cme 
1:;ezrueck1e1 t d.aie ,:m; ~rawo wypowiada~,a ści rewizjonistycznej, stanowi jeden z !1a1.waz- PO PIĄTE : . zgodności opinii w wielu sprav.:ach, co przy-
c;;,ę w sprawach N.em.e • dotyczących t) eh nie1·szych warunków wzmocnienia poko;u l bez . , , . czvniło się również do pogłęb ienia przyjazn1 
kraJ'o'w - ale ro",..n'e·' z teg W7..ględl1 z"e . . „ Opracowanie srodkow w \Sprawie wykona- 'J • • 

n ' •· 
0 

' picczenstwa narodow Europy . . . . . · . · z krajami prze nich reprezentowa,nym1. stwan.a perspektywy dla narodu niemieckie-, M .1 . t k t s ób ;;for- ma przez Niemcy ich zobow1ązan reparacyj• , , z d d, kt - T . . . d k t ~ ys ę, ze. to_, w a. s a~owczy po5 nych w stosunku do państw, które uc1erpiałv I Prznazn narodu polsl<.iego o n aro ow re~ qo, perspe Y,W>. m9z iwosc! Jego emo _ra yc~ mulowane osw1.adczeme osmteszy raz . n~ za- ws:·utek a res\ Illemieckie „.. · prezentowanyćh na konferencji z narod;un1 
neg~ i pok~!owego_ roi;wo1u, s_twarza, ze t~k'. wsze wszelkie ozdury na temat rew1z11 na· Te i ćg u~któw ·zawie}a ro ram klórv Zw:ązku Radzieckiego na czele znalazla row-
pow:em, wyjsc1e W) dawałoby 6lę z beznaduej, szych granic zachodn'ch bzdury i plotki roz- . P ę P . · . P g ' . · · -" · · · . · s rdec ym akcie po 

h · k" t ' t • po I . · · ' . . . ' · wy[vcza droqę dla ro-zw1ązail!a problemu N;eł meu swoi W) raz m. m. w e zn nego c a-0su, w Ja. 1 wrąca go ego.-s 1czna mvslnie fabrykowane prze.z. mąc1c1el! czyste] · . . , . ' · k. J d -<ć na e· stolicy zgotowa-l:tyka magnatów fmansowych świa~a. , '· m•ec 1asno i wyraznie. zegnan:a, Ja_ 1 u no. .sz. l 
Wvjściem tym je-St propo-zycja wyłonienia w ody. . , . . ' l Przez swój udział w opracowaniu tych p1ę- !a mu11strow1 Mołotowowi i pozosta!yi;i1 ucze-

dem-okrat -c~nego rzadu Niemiec z któr m o- Analiza . ?swiadcz.enia_, .u<:h" a o_nego na I ciu punktów Polska potwierdzila jeszcze raz, stn1kom konfere'ncJI. Za .,.tę serdecznosć \/\/ar­
świad<:ze1ie~ nasze p~zewiduje z~warcie y~oko-1 :'ar~za~skieJ Konferen~r. o~mm p~nst';'~ć wy~ iż należy do rzc:du t·,rch krajów, które 0 poko· szawian składam im ':' im:en'.u r·ządu z. tej try 
ju zgodnego z uchwałami poczdamskimi a azuJe, ze ma ono ~ze ie ad~e, a Y.ł\S. s l , ju ::1e tyle mów1q, ile i przede wszystkim po- buny serde<.Zne podz1ękowame (oklaski). 
wle<: tgotlnego z wvkonaniem szeregu wa'run- pro!F.amem. wszystkJ.ch naro ow. m~ Ujący~ 1 

kój ten buduiq. W obe-cnej sytuacji międzyna- KonferenC]a Warszawska jeszcze raz poka­
kÓw tam zawartych 1·ak demokraty.zaci·a de· l pe>koJ, yd_vz odrz~ca_Jąc przy-znanie . e.cY.ZkJ~m rodowe/ spra11·a pokoju jest sprawa tak blisl<q zała, że w polityce międzynarodowe1 ścierają • • I konferenc11 londynsk1ej mocy prawne] 1 Ja ',e- k · 1 1 · k · . . - · • · · : dw ty w · d e b •'y uchwa-a„vfikacja itd wrE\<;zci wycofanie w rok . · . 1 azc emu cz owie ·owi, ze nikt nie moze mowie s ę a nur · yrazem Je n go } 1 
;ó:hu~j okupa~'yjnych :ojsk z Ni·e~iec i w! gokolwtek, bądz a1;1torytetu i;:-o.ra ~e~o - w otwarcie o wo/nie. Nawet najbardziej cyniczni ły Joncl"yńskie, które odsłoniły sprzeczności 
ten s.p~sób zakończenie procesu likwidowania l swo•m konc?"'Ym osmł Y.m. pun c_ie tk~!ehpozyd~ podżegacze wo1enni Marajq się swoją niecną nie do pokonania panujące w cbe>zie -0ligar-

tywne rozwiązanie, w asciw1e wcozys 1c po d · lal · · k , f . k J ..i k h'" f · . dol · rga111· nie d 1·a skutków wojny na terenie Niem'ec h d . . d . . N' · z1a nosc po ryc razesam1 o po OJU. euna c u inansoweJ, n.ez nei -0 cz r1 . -
· ~tawo~yc zag<'I ruen ° nos~ie 1 ~miec, ~~~~ że nie. trudno jest odróżnić tych, których czy· k.chkolwiek konstruktywnych roz~iązań pro-

NIEWZRUSZONA GRANICA NA ODRZE zam, 1z. ~obrze będzie, gdy .1 .ten c;-;my P I ny potwierdza}:: słowa od tych, których słowa blemów europejskich, a w szczegolności pro-
1 NYSIE w calosci. przytoczę "W_ysokJej _Iz~:e~ d ·e nie znajdują pokrycia w CTynach. Na tym tle blemu niemieck'ego, lecz z.dolnej jedynie do 

Dla na5, dla Polski, dokument ten ma szcze- „Zgoci.:zie z u~ladamid w ~~e lib oc~. a;z
1
1. uchwały Konferencji Wanszawskiej stają się egoistycznych koncep~ji, które prowa_dzą nle-

gólne znaczenie, jeżeh zważymy, ża siedem w ~frac?ne ::i~miec, / 2 j Y ł .'. P ~n~1.' ;u- drogowskazem dla wszystkich, łaknących po· uchronnie do coraz w1~kszego u zaleinienia ca ­
państw ze Związkiem Radzieckim na czele w gan •. '. . z:;J os owac,i, . ugos ~w1!• .0 s 1 ~wlo· koju . Zrozumiemy to lepiej jeszcze, jeśli przy- łej gc;spoda.rki wielu krajów Europy od widz.i 
spos.ób definitywny w punkcie 4 oświadcze- ~unu 1 ęgi~r .nwaza1d za n.~~1t~1:1' 1 ą~~s• u- pomnimy, że w ciągu dwóch dni pracy Konfe- misję Wall- Street. 
nia określiło wyraźnie i jeszcze raz swój sto· ~1 rozstrzyg;.ęc~~ prze e WSZ) im ' .ęp rencji War1Szawskiej, tzw. „wolna pra5a" na Drugi nurt natomiast, którego wyrazem byly 
sunek do nas'i.ycl:l granic zachodnich. Ze wzglę Jącyc'h za\'.ła nien. • zachodzie Europy i w Ąmeryce sfabrykowała uchwały Konferencji Warszawsk:ej, wykazał 
du na szczególną wagę p-0zwolę sobie punk~ PO PIERWSZE. tysiące plotek o zadaniach naszej konferencji, całą swą żywotność, która przyoblekła się 
len w calosci odczytać z tej trybuny: Przedsięwzięcie, na mocy porozumienia mi~ poczynając od bzdur na temat tworzenia od- w ciało konstruktywnego planu urządzenia po 

,,Polityka realizowana przez mocarstwa o-, dzy Wie/J;q Brytanii'!, ZSRR. Francją. i Stanami dzielnego państwa wschodnio-niemieckiego, a kojowej Europy i dalekowzrocznego oraz kon 
kupacyjne w zachodnich strefach Niemiec po- Zjednoczonymi środków, gwarantu1ących do· kończąc na rewizji naszych granic z.achodnich. sekwentnego r~wiązania problemu niemiec­
l)iera niemieckie elementy rewizjonistyc2ne. prowadzenie do końca clemiłitaryzacjl Niemiec. N'.ektórzy z uporem maniaków szukali nawet kiego. Konferencja 8-miu państw europejskich 
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Państwowych Fabryk Konfekcyjnych w Zgierzu 
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DYREKCJA, RADY ZAKŁADOWE I PRACOWNICY 
PAŃSTWOWYCH FABRYK KONFEKCYJNYCH 

W ZGIERZU 

Dnia 24 a.erwca 1948 r. z.marł po długich 1 dężklch cierpieniach, ze 
9Chorzeń nabytych w hitlerowskich obozach Jwncentracyjnych 
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Państwowych Fabryk Konfekcyjnych w Zgierzu, przc<lują,cy aktywista PPR. 
Cześć Jeg<> pamięci 

KO:MITETY FABRYCZNE PPR i PPS 
PANSTWOWYCH FABRYK KONFEKCYJNYCH 

OSRODKA Nr 5 W ZGIERZU 
...... ~ ... - ~ "l · -~ . - . ''• ' 
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- Mam skłonność d0 otyłości! - ze złoś-1 gle Heidel sam zmienił temat rozmowy i za­
cią powtórzył Heidel, wciąż waląc pięście. we :pytał Amosowa, jak sobie '"-yobraża swoją 
własny bI7.uch - to ..a łagodne określenie, dalszą pracę po wkroczer.iu Niemców do Za-
mój drogi. Oświadczam wam uroczyście, że reczańska. · 
ten bydlak - zaw-0łał z emfazą, wskazując - Panie Obersturmbahnfuhrerze - powie­
palcem na nie$zczęsny brzuch - jest nie tył- dział słuźcowo i oficjalnie Amosow - je­
ko moim nieszczęściem, ale jest 'wnież zmo- stem przyzwyc:r.ajony d0 wykonywania rozka­
ri;. całego naszego wyv·iadu. Co mówię, wy- zów. Czekam na pańskie rozporządzenia od­
wiadu, całej Trzeciej Rzeszy. Przeszkadza mi nośne mojej osoby. 
n'.yśleć.' ;ii~ p0zwala s~·upiać należy~e uwa- _ Rc..zumujecie rzeczowo, jak wypada kar­
g1, wc_1ąz ząda: ~bym pakował d?. Jego bez- nemu agentowi i ofice:-owi armii niemieckiej 
denneJ przepasc1 c_ale pokl.ad~ roznych. sma- _ z zadowoleniem stwierdził Heidel po wy­
kołyków · · · To d~ika best:a 1 bydlak Jakich s!uchan!u oświadczenia Amosowa. - Ale pra­
mało ... Gdyby n:e te:i moj brzuch, to spr~~ !>nął bym usłyszeć, jak wyobrażacie sobie 
wy naszego wywiadu przybr.ały by_ zupeli:ne swoje przyszłe zadani'c? i gdzie chcecie pra­
inny obrót, wszak dobrze mme znacie, Spe1e- ce wać? 

rze, Am0sow powtórzył Heidlowi to, co uprzed-
Amo$0w w-oi~ł nie przerywać tych intym- nio powiedział generałowi. Prosił, by Heidel 

nycJ.:r'zwierze11 Cbesturmbahnfilhrera. Alę na· nle pozostawiał go w ::areczańsku, lecz prze-

w 'v\Ta..-sz.a~ie„. tysiąca dyplomatów i działa- wykazała jednocześnie, iż nic nie może za-. 
czy, a ws.rod. nich nawet bardzo znanych skąd· I chwiać siły i woli setek miUonów W'.l}nyc:h 
mąd _mm_istr?w~ . . . . . I ludzi w ich dążeniu do utrwalenia pok.~u 

Nie, panowie, nie o takie cele nam cbodzi-
1 

i p<>stępu. . · 
Io .. My 6prawę .pokoju tra~tujemy jako na.i· I Jestem przekonany, że wysoki Selm i ~' 
wyuze d.obr~ k~zdego cz.łowi eka,. dla -~~s 5pr<f naród polski tak jak dotycbaas i nadal bę- · 
wa pokoju me jest sprawą kombrnaCJ1 1 zaku- dzie popierał wysiłki rządu, zm•erzające d? 
lisowych targów. O tym zaś, że Konfere_ncja ugruntowania bezpieczel'istwa Polski 1 poko11i 
W<1rszawska 1est etapem w walce o pokoJ, o w Europie. (dłucrotrwałe i burdiwe owac;e). 
tym my mówimy chyba dosć wyraźnie. (Długo- - ' 
trwałe oklaski). 

W takim traktowaniu sprawy pok-0ju nie je­
steśmy, jak: to widać z wyników naszej kon­
ferencji odosobnieni. Konferencja vVarszaw­
ska była naradą 8-miu państw ze Związkiem 
Radzie'.:kim na Cl!:e!e. Reprezentował-a ona wia 

' rę w lepszą przyszłość świata 6etek milionów l obywateli tych państw. Reprezentowała rów-

ś. tp. 

STEFAN ROSIAK 
majster firmy Fr. Wagner w Łodzi 
po długich i ciężkich cierpieniach 
zmarł w dniu 24 czerwca 1948 r. 
W Zmarłym tracimy dobrego towa­
rzysza pracownika. 

Dyrekcja 
3853 ł Rada. Zakładowa 

27 ·czerwca br. o godz. 

na Cm~ntan:u Z 

się odsłoni'ęc:e pomnika 

Tow. 

Baumac Poli 
byłej partyzantki Oddz. 11Napr·z6d" 

o czym zaw;adamiają 

3852g Towarzysze 

rzucil na jakiś inny odcinek pracy. j dnej sytuacji się znalazł. Za mało wiedział· 
Gruby Obersturmbahnfiihrer uważnie wy- o tym okresie życia Szatapowa, o którym 

s~uchał . wywodów Amosowa i nagle właśnie wspomniał ten. tajemniczy Heidel. 
spoważniał. Stał się mJlomówny, powściągli- A. więc istotnie ObetsturmbahnfUhrer blisko 
wy w słowach. Nawet twarz jego przybrała stykał się z Hansem Speierem i nawet ode­
zupełnie inny wyraz. W ciągu kilku sekund grał pewną rolę w intymnym życiu starego 
zmienił się nie do poznania. Zamiast jowial- szpiega. Amosow zrozwniał, iż tu może łatwo 
nego i krzykliwego g;-ubasa o wulgarnych się zdradzić i postanowJ w duchu jak .1ajprę­
nieco manierach przed Amosowem siedział dzej zniknąć Heidlowi z oczu. Dlatego wlaś­
skupiony i powainy wyższy urzędnik wywia- nie zaniepokoiły go m~cno słowa Obersturm·­
du niemieckiego o nalanej ,lecz zagadkowej bahnfi.ihrera odnośnie j<.kich:" tajemniczych 
i zastygłej w bezruchu twarzy. Spojrzał ba- planów na najbl:ższą przyszłość, w których 
dawczo na Amosowa i powiedział spokojnie: on, Amosow, miał odegrać główną rol;:, 

- Mam wrażenie, ±<:! najlepiej będzie, jeśli 
na razie zostaniecie p:-zy mnie. -Wykorzystam 
was we właściwym kierunku. Obe<:nie stoję 
na czele naszego wywiadu, działającego na 
froncie wschodnim. W Zareczańsku P-OZostanę 
jeszcze do jutra, a o świcie zabiorę was że so­
bą do Mińska. Tam si" znajduje obecnie nasz 
sztab. Prawdę mówiąc, mam pewne plany, 
w których wy, Speierze, odegracie nie małą 
rolę. Biorę poj uwagę przede wszystkim wa­
sze trzydzie~oletnie doświadczenie oraz zna­
jomość stofonków rosyjskich, Ale prz~d tym 
rr.usicie opowied;.ieć r.1i kilką szczegółów o 
swoim życ!u, interesuje mnie, co porabia wa­
sza żona? Chyba pamiętacie, że byłem świad­

kiem na waszym ślubie? 

I tu dopiero AmoS<>w zrozumiał, jCtk .w tru-

XV. 
Decyzja. zapadła. 

Tego dnia Amosow nie wrócił do domu. 
W zacisznym gabinecie, w którym, korzy~ta­
jąc z uprzejm-0ści ge!lerała, urzędował Hei­
del - odbyła filę krótka i decydująca to:~m:>­
wa. Siedząc przy bi:Irku, Obersturmbahn­
ftihrer wyciągnął z olbrzymiej teczki plikę 
papierów, rozłożył je przed sobą i nie spusz­
czając oka z Amosowa, nagle zapytał: 

- Jak sądzie.ie, Speierze, po co zaprosiłem 
was na krótką pogadankę? 

I nie czekając na odpowiedt zaskoczonego 
t;,m .Pytaniem Aroosnwa. Heidel ciągnął da­
lej: 

'1). c. a.), 
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Połsha k:ritJem morskim 

Odzyskane fuił~ame~tem naszego by~u 
.· z Z!l:ts adzronnie y·brzeża statemy sie pełnowartościowym narodem swlata 
Zle-m-~ 

Z. ·.isnie Odzyskane to jedna trzecia teryto- Szczecin portem tranzytowym dla Czechosło- i ków do budowy p:erws~ch jedf1:?Stek n:or.~ 
rium Rzeczyposi:iolitej, jedna czwan.a jej '1 wacji, zastępując w ten sposób z jednej strony I skich. Zresztą drogą rewmdy~aCJI, _repara~} 1 

rodności, 98 procent produkcji węgla brunat- porty niemieckie, a z drugiej śródziemnomor- wojennych oraz _drogą, zakupo.w zw1ększyhs-
....,...o 75 proc. produkcJ·i wagonów, 70 proc., skie. I my już stan posiadama naszeJ flOł.y h~ndlo~ 
~„ ' · · · · · ·1 · · • edwoJenneJ pr~. m~rgaryny, 60 ·procent produkcji apa- Wydzielenie w Szczecinie czeskiej strefy weJ znacznie ':°wyzeJ J os~1 p1z. ' . . 
l?łtów rad;owych, jedna trzecia produkcji wę- wolnocłowej przyśpieszy znacznie rozwój por- I Bandera. ~a~zyc~. handlowcowi POJ~w:at się cdo 

· · t ·1 · t · '· · · · · · d... raz częsc·e] w portach ca ego r.w:a a po gla, 1edna czwar a ogo neJ wy worczo"c-1 prze- tu i miasta a jednoczesn:e przyczyni się c I ' · . · . . . 
myslowe.j i p<>lowa naszych linii kolejowych. dalszego za~ieśnienia naszych stosunków go- I wszy~tkimi ~zerokościami i długosciam1 ge-

Granioa zachodnia Ziem Odzyskanych, pro- spodarczych :/. Czechosłowacją i innymi kra- ' ograficznym.. . 
Fa jak strzała linia Odry-Nisy, na dłu~ość I jami, sąs'.adującymi z nami z południa i pół- Rozw.ija s;ę rówm7z ry~oł~w~two morsk_1e, 
wystrzał'U armatniego odległa od Berlina, I nocy. ktore nie ogranicza s1ę JUZ do poło:"~"". 
wsparł.a o bast~on. czeski ~tanowi mocne. op~r- Dla obsłużenia tak wielkiego wy brze- prz~bn:eżnych. . Rybacy_ n"5i 

1 
~oraz częscieJ 

cie przeciwko J'.lk1mko~wiek zak~ls_om n1em1ec ża i tak ogromnego har:idlu i,.agran;czne- udaJą s.ę na reisy dalekomors~,e. . . 
kim bliższ.ej lub ~alsze3 przysz'.osc1. . gc brak nam jeszcze odpowiednio rozbudowa- 500 klm. posiadanego wybrze~a zm.en:a ra-

- Nie mn:ej doniosłe znaczenie dla rozwo~u nej floty handlowej. Budowa floty wymaga dykalnie stosunek narodu polskiego do morza 
.(lospodarczego i politycznego nanego kraJU znacznych sum i specjalnego przemysł\!, a i do problemów _morskich, zmienia również 
poSiada n.asz rozsze~zony dostęp do morza. I przede wszystkim w:elu lat pracy i odpowied~ w pewnym stopn:u nawet struk~urę ~połecz­
ten aspekt znaczenia Z:cm. C?dzy~kan!ch dla nio wyszkolonych kadr. Dotychczas w histo- ną i zawodową naS7ego społeczenstwa, powo­
Polski jest może jeszcze tu i owdzie me doce- r:i nigdy nie pos:adaliśmy dostatecznie wiel- łując do życia i rozwijając r;ov.;e _za':"'ody, o 
niany. . k:ej mar~·narki handlowej (podobnie zresz- których dawniej Polak marzyc me smiał, cz~-

Przed wojną ~ączył na~ z morzami i oc~"lf':a tą, jak wojennej) ale i pod tym względem niąc z nas naród napi;-aw?ę now~zesny posia 
J!li świata wąziutki- pas, zwany pog~r~~iwie sytuacja slę poprawia. Przemysł stoczniowy dający prawo i możllwostj wspolnego startu 
przez Niemców „korytarzem ?o1:1orsk\m : :: rozwija się i udoskonala. Już przeszedł on od z innymi przodującymi narodami. 
dodatku pas ten o szerokości kilkudz.esięci remontu wydobywanych z: dna morskiego wra LEM. 
kilometrów, śc'śn:ęty był z obu stron teryto- · 

riami n:emieckimL J d „ r 
Obecnie roz~iąga s'.ę na~za gra~:ca morska e nosc 

p przestrzeni 497 khrt. co stanowi 14 procent ; działania PP i P.PS 
Vólnej długnści nast:ych granic. 1 • h 
Wzdłuż tej ogromnej przestrzeni mamy w fta WYZSZyCh UCZ9 DlaC 

twoim niepodz'elnym posiadaniu również por . . Referaty programowe wygłosili tow. tow. ty w Gdańsku l Szczecinie, nie mów'.ąc 0 por _Dn· a 8_ czerwca odby~a się w Wars/lawie . d 
tach nmiejnego kalibru Elblągu, Kołobrzegu, '. ogoln-okra3owa konferen~Ja szóste~ • porozu- Lange i Barc'kowski. Po sprawozdaniu prze -
Ustce Darł<>wie 1 innych. miewawczych ~rganizaci~ pracown1kow nau- stawicieli poszozególnych środowisk wywią-

' . ; . k 1g45 kowych -:złonkow PPR 1 PPS. Celem konfe- zała się ożywiona dyskusja. Y'f wyniku konte-
Porty _te znaJdowały s.~ JeSzc~e w ro u . . rencji było podsumowanie dotychczasowych rencji powz. ęto u::hwały, .zm1erza1ące. do. dal.~ 

~ stan:e zupełnego zmszcz_en,a~ ale dzięki re'lultatów pracy organizacji PPR i PPS na szego zac1esmen1a wspołpracy o.gamzacJ1 
·gromnym wys_iłkorr_i. i w~tęzoneJ pra~ zbu- 1 wyższych uczeln'ach oraz wytyczeni~. planów P~R i PPS_ na wyż~zych uczeln·ach. or~z szcze­
:.one przez działania WOJenne nabrzeza, fa- I clalszej pracy przygotowującej jedn?sc org~-1 goli;iy nacisk. ~ołozon.o ~a rozwm1ęc1e ;,zero­

;_<:.:hrony, składy i magazyny portowe, mos y, ! niemą partii robotniczych na odcinku wyz- k:ei akt~w;i.osc1 Kom1tetow Koordynac5 Jnych 
.inie kolejowe oraz urządzenia przeładunko- 1 szych uczelni. Pra-::owmkow Naukowych - Demokra.tów. 
:we zostały już w dużym stopniu odremonto-

( $ho. t 
--S5ii357 - „ 

To I OUIO 

Kącik dla f ilalelistów 
Nie jestem osobiście :t\A,rofenn.ikiem. mcmil 

zbierania znaczków pocztowyc_h, ~n~azam }q 
n01.vet za tzw. ideęfiks, tym memrue), nie po· 
wiem abvm był tak zupełnie od fllatelistykl 
oder~·any'. · Przyjaciela mam bowiem, Kaz!a, 
a ten mi znaczkomanią ciągle glow.ę zrrwraca. 

- \Viesz co - o.świadczył np. nied°:wno. -
Amerykanie bardzo ~ię Niemcami op1ekuJa-o 

- Amerykę ześ odkrył - przerwałem, .u­
śmiechając się ironicznie. - O tym przec1eJ. 
każde dziecko wie. 

- owszem, - zgodził się Kazio - ale nie 
tylko żadne dziecko, lecz i nie jeden doros(y 
nie ma pojęcia, czym się z~kon~zyła ankieta 
władz amerykańskich w Bizon11 w sprawie 
pism wydawan)t:;h przez gen. Clay'a dla Niem­
ców. _, 

- Wielkim triumfem filatelistyki! - zawo­
łał Kaz.10. - Na pytanie, co się 'im najbardziej 
podoba w prasie bizońskiej, .większ?ść c~y~e!­
ników odpow1ediiala, że kącik dla fllatel1sta.wJ 
Rozumiesz? 

- Rozumiem - odparłem. - Nawet mógl· 
bym rzec, dlaczego. . . . 

- Dla mnie to tez 1asne - zauwazyl m&] 
przyjaciel. - Po prostu wszy_stk!e wia_do_moścl 
w g-0zetach niemieckich są w_idac głup~e 1 nud· 
ne, a kącik filatelistyczny ciekawy l interesu-
. I 

1ący. . . t J t . To - Hm, pewnie, ze Je! n eresu1ący. 
jest znf!Ile choćby z historii, jaka miała mie~ 
sce w Linzu. • ~J 

- W Linzu? - zapytał zdziwiony Kazio. 
- Tak - roześmiałem się - tam wła.śl'le 

także st.;,·ierdzono znaczne zainteresowanie 
znaczkami. Wszyscy b. SS. SD i SA nic tylko 
filatelistyce iaczęli się .ooś~ęcać. Stowarzy· 
szenie nmvet założyli pod protektoratem wład& 
amerykańskich. 

- Co ty powiesz? - zaintrygował się Kn• 
zio. - Znaczy się, znaczki musiały być chyba 
okazowe! 

- Tak jest. Same okazy M znac:t:kach bylyrt 
Hitler, Mussolini i Franco.„ 

Tu przerwałem. gdyż KazfowJ, który fetJI 
człowiekiem przyzwoitym, jakby się czeg-0.§ 
wstyd zrobiło. Prawdopod-0bnie w Imieniu 
znieważonej filatelistyki. E. Tam, 

wane h1b odbudowane. ,.. d . I b · c en· Gdańsk i Gdyn'a, nie oddzielone już od sie ~prze az węg a ez ograni z 
bie granicą, stanowią obecnie jeden zespt)ł por ~ 

~~~j~~~~ ~!r:!ep~ie~:C~lę~:mm;~~~ła::1~ Jednolite ceny w cały~ kr~ju . ' : . 
tyckim, i tr:r.ecie miejsce po Londynie i Ant- .Tak się dowiadujemy w Centrali Zbytu/ glowa będzie u?zielała oso~nycb p"'.ydztało~ I gla 3est p~awdz1wym ~obrodzle3stwem dla 
werpii w Europie. Produktów Przemysłu Węglowego, w roku wę&'la na specJalne podama tych instytuc_Ji mas ~racuJących. Spov. odowane. zost~ło to 
N ie mniejsze sukcesy mamy do zanoiowa- 1 b. . 1 , d . . 

0 roz w cenie 2 tysiące zl za tonę, a koks w cen:e I tym, ze węgla mamy pod dostatkiem, rue ma 
. S . . 'I iezącym u egn_e zasa mczym zmian m - 2440 zł. więc potrzeby bv wchodził on w poczet ar-t ma w zczecinie. dział węgla na. zapotrzebowanie rynku we- · ' • t • h ( ) 

M:liar<ly złol.ych, zainwestowane przez pań-\ Zniesienie ograniczeń w nabywaniu wę- tykułow reglamen owan~c m. . . . . k' d . . . wnętrznego. 1;two w re1on1e szczecms im, a3ą JUZ swe re- . 

%Ulta ty .• Odbudowa zniszczonych urządzeń i Przede wszy~tkim, co napewno uc1es~y N k . . k . '' K s ., ą z· k ·1'' 
magazynów poz.vala z miesiąca na miesiąc na wszys.kich naszych czytelników. węgiel będzie O We s I ą z I 
wzrost )'.Jrzeładunków. I można otrzymywać po ustalonej cenie bez kar 

Port ~zczeciński ma przed sobą olbrzym:e , tek. Cena węgla w całym kra~u będzie jdna- Asnyk Adam _ Wybór poezji (Biblioteka Opracowała Natalia Obrębska, str. 88 plue 
"'er"""'kfywy rozwoJ·u. _Położ_ony jes_t u ujścia 

1

, kowa, dz'ęki obliczen~u średmej c_eny pr.ze- od d K XXIV, zł 
100 „ u,,.- . Pisarzy Polskich i Obcych Nr 34 P re · · 

Odry, która po usunięciu lezących Jeszcze na wozu węgb1 z kopaln do wszystkich miast Budzyka). O(>racowała Janina Rosnowska, Klasa robotnicza Polski awang&:rdą w wal..r 
jej dnie wraków i elementów, pochodzących I Polski. Zapobiegnie to spekulacji w handlu str. 170 plus XXVI, zł 180. ce o niepodległość I wYZWolenie społeczne. 
ze zwalonych mostów będzie znowu rzeką węglem. Dwa ntłrty w międzynarodowym ruchu ro- (Biblioteka Szkolenia Partyjnego Nr 1), str. 2~ 
?łavmą. !)a ca~ej ?iem.al s-:vej długości. W Cena węgla w detalu ustalona została dla botniczym (Biblioteka Szkolenia Partyjnego zł 20. 
en. sposob węgiel slą_ski mozemy transporto- ilości· poniżeJ· 1 tony- 4 tys. zł, powyżej 1 t 24 ł 20 Konopnicka Maria - Miłosierdzie gmi.nY} · d d k do Nr 2), s r. , z . 

wac prqsto do Szcr.ecina,_ a ru. ę szwe z ą tony - 3200 zł Cena koksu drobnicowego - Gospodarka Polski Ludowej i drogi jej l'f)Z sztuka w I akcie. Udramatyzował A. NO".:Va<1 
nut drogą wodną, znaczme tanszą od przewo- poniżej 1 tony - wynosi 4560 zł, powjżej - woju (Biblioteka Szkolenia Partyjnego Nr 9), czyński. Wstęp Z. Luczek-Hofńnan-0wej 03i• 
zu kolejowego. Już w rok.u przysz~.m chce- 3740 zł. blioteczka Swietlicowa KCZZ Nr 4), str. 56, 
my wywieżć przez Szczecin 5,5 m1l;ona ton str.G:;z:zy~~-kl S., Berwiński R. - Wybór zł 100. 
węgla, c" przewyższy przedwojenne obroty Już od 1 lipca ~r. obo~'.ązuj.ą podane ceny. . 

1 
,La , Boi ł ,,_„„ 

portu S1>.czecińsk'.ego. Poza tym dla mstytucJi panstwowych, sa- pł~m ~ewolucyjnych (BibEoteka Pisarzy ~o - Kott Ja.n - O , lee' es awa. •• _...., 
Niezall'!żnle od tego ił anie się już wkrótce morządowych i spółdzielczych, Centrala Wę- sk1ch 1 Obcych Nr 33 pod red. K. Budzyka). Sl.r. 104, zł 180. 

"Bl!IDłlll · "_"11_,111_ 1111...-1111-1111-1111-1111-1111-1H1-1111-1111-m1-11w-1111-1111-1111-1111J11m1111111-1111-1111-11 London Jack - Martłn Eden, powieść, str. 

I powracaliśmy nad Polskie 
PrzEb'eg walk o Kołobrzeg 

Morze 
natarcie na poł1,1dniow0 wschodnie przedmie- 390, zł 400. Okładkę projektował S. Bema• 
ście miasta. 

Nie wszyscy wiedzą, :ie trudu i ofiar kosz-1 Nieprzyjaciel zbudował trzy lin:e obrony: 
towzło wyrzuceni~ uporczy":'1e bro_niących się pierwsza ~iągnęła się skraj~m przedmi:ść, dru 
Niemców z pra!!l.arego polskiego miasta i por- ga wzdłuz kanału, następrne pq:ez miasto do 
tu - K.ołobrzegu. morza, trzecia - wzdłuż Prośnicy i toru ko-

Wśród bardzo ciężk'.ch walk w okresie od 
8 do 12 marca dywizje posuwały się krok 
za krokiem naprzód, okalając Kołobrzeg, od 
zachodu i południowego wschodu. 

W dniu 12 marca opanowały zewnętrzny 
pierścień obrony i zajęły przedm:eśc:e Koło­
brzegu, podchodząc do drugiej linii obrony 
niemieckiej. Dziś" życ'e w Kołobrzegu płynie norma!- lejowego również opierała się o morze. 

nym tcyb~m wre praca w porc~e, czynne są Budynki pr7:ystoso':'•ano do ob~ony;. zaba· 
urzędy J szkoly, a nad portem widoczna z da- rykadowano ulice, ktorych skrzyzowan bro­
leka - łopoce polska flaga. niły czołgi i działa; artyler:a przeciwlotn:cza 

W dn:u 13 marca dowódca Armii v\lz;:_c 
wysiłki 3-ej i 6-ej dyw. piech. i zaciekłą o­
bronę niemiecką - wprowadził do walki od­
wodową 4 d. p. z zadaniem uderzenia wzdłuż 
wybrzeża morskiego od wschodu i zdobycia. 
portu. 

Sięgnijmy jednak w n:edaleką przeszłość, stała na placach gotowa do obrony przed sa­
k'.edy t.o T Armia Odrodzonego Wojska Pol· molol::tmi i do walki naziemnej. 
$kiego pod dowództwem gen. broni Popław­
s){'.ego po przeiamaniu oporu niemiecl;:iego 
w r!:'jotiie Wiel!dego Ż<ibna przeszła do po­
ści1N w k.'erunku Kolobrzeg<1 i ujścia Odry 

Niemcy pod naciskiem Armii Radzieckiej 
i I Armij Polsk'ej rozpoczęli odwrót na Ko­
łobrzeg, mając nadzieję wycofania drogą mor 
Siką swo'cr. oddziałów, sprzętu wojennego i 
ludnośc} cywilnej. 

TWIEnDZA KOf.,OBRZEG 
Dziś jeszcze ślady walk świadczą o tym, 

;. . Niemcy dobrze przygo1owali miasto do o­
brony, gromadząc załogę, liczącą około 14 '.y­
s1ęcy ludzi, wypo~ażoną w artylerię i broń 
pancern~. Ludnoś:'.! cywilną wpęrlzóno do 
prac fortyfikacyjnych, na otwartym morzu, 
itały C1kr~ty wojenne gotowe w każoej chwili 
do a.kc.il. 

10 DNI CIĘŻKICH WALK. W dniu 14 marca pod silną osłoną artyle-
Do przełamąnia tak z:organizc,wanej obro- rii wszystkie dywizje polskie ruszyły do sztur 

ny i zdobycia twierdzy Kołobrzegu, d-ca mu. Niemcy s1.aw'li rozpaczliwy opór, każdy 
I Armii W.P. gen. Popławski przeznaczył po- dom, każda uJ:ca i plac naszpikowany był ar­
czątkowo dwie dywizje - 3 i 6,ą, bowiem tylerią pncerną i strzelcami wyborov.'Ymi. 
pozostałe dywizje (1 - 2) miały za zadanie Po dwudniowych ciężkich walkach ul?cz­
oczyszczając teren od rozb:tych grup niemiec- nych, Niemcy ponosząc wielkie straty od na­
kich. dojść do morza na odcinku od Dżwirzy- szej artylerii strzelającej na wprost, wyco­
na do Stępni,.-, dywizja zaś 4-ta pozostawała fali się na ostatnią linię obrony. 
w odwodzie d-cy Armii. Po zaciekłej walce w nocy z 17-18 mar-

6 ,iiyv.. zluzowawszy oddziały pancerne Ar- ca, zdobywając krwawo dom po domu, ulicz­
mii Czerwonej na zachód od Kolobrzegu, ran- kę po uliczce o godz. 4,30 dywiz.ie polskie 
l;:iem 8 marca przystąpiła do natarcia na mia wyszły na morze, oczyszczając całe miasto i 
sto od zachodu. Q_Ol'I: w Kołobrzegu. 

N'emcy bronili się zac:ekle. W tymże Walkę o Kołobrzeg zaliczyć można do naj-
dniu 6 dyw. została zatrzymana silnym ogn'em krwawszych I najciężseych walk w historii 
na zachodn:ch przedmieściach mjasta.-3 dyw. , TI--alk I Armii W.P. 
po przerwaniu si~ przez Prośnicę rozpoczęła l\fjr. Dubert Janusz 

ciński. 

Larsen Egon - Ujarzmienie piorunów (cz. 
3 cyklu „Pochód wynalazców"). Biblioteka 
Popularno-Naukowa Nr 16. Tłumaczył Si. 
Domański, str. 70, zł 80 

Larsen Egon - Władcy morza (cz. 4 cyklu 
„Pochód wynalazców''). B:blioteka Popularno ... 
Naukowa Nr 17. Tłumaczył St. Domański, 11tr. 
42, zł 50. , 

Larsen Egon - Czarodziej z Men!o Par!ł 
(cz. 5 cyklu „Pochód wynalazców). B:bliotek<l 
Popularno-Naukowa Nr 18. Tłumaczył St. 
Domański, str. 4, zl 60. 

Lofing Hugh - Opera doktora DoJltt!e, 
powieść dla młodzieży, ~tr. 244, zł 350. Prze-i 
kład Janiny Mortkowiczowej. Ilustracje au.. 
tora. Okladka T. Roszkowskiej. 

Prus Bolesław - Nawrócony (Biblioteczka 
świetlicowa KCZZ Nr 5). · Sztuka w 3 odsło• 
nach. Udramatyzował Wł. Smólski. Wstęp T. 
Woje11skiego, str. 50, zł 100. 
Werfel Roman - Co się stało w Czechosło.i 
wacji? (Z zagadnień międzynarodowych), str. 
64, zł 80. 

Zabłocki Bernard - Czynnik dyfqzyjny ł 
jego znaczenie w medyrynie, str. 60, zł 100. 

Tr'ybuna„_"--!-! 
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Zachodnie granice Polski - granice niezachwiane - granice pokoju 
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!!'roclaw 'ętnl pracą 

Wysta a Zi m . zyskanych ro· ni W OCl th 
Już OO zagraniczny~h wycieczek z~pow e~ziało swój przy'azd 

(Od własnego korespondenta „Głosu") 
W ROCł.A W - w czerwcu. 

Dopiero kilka dni temu bylem na terP.'1:e 
budu1ąn!j s;ę w zdumiewającym tempie Wy· 
st~~y Ziem. Odzyskanych. Gdy przybywam 
dz;s ponownie, rne mogę wprost uwierzyć:,. o· 
czom na widok postępu da!s'1'.ych prac. 

Z trudem trafiamy znów na tereny A. -1 granicznych wycieczek - informuie na~ Dy 
Przy wyjściu rzucamy jesz-cze raz okiem nc.· rekCJa. - Bęr.lą lu niemal wszystkie narody 
montujący slę symbol Wystawy - gotowe ju:i świata". 
łuki, św1ecą<:e złotawo prostym, 5'\lrowyrf\ Będą nasi przyjaciele i wrognwie. - r dla 
drzewem, oraz czerwoną podstawę iglicy. jednych, i dla drugich Wystawa b<;dzie m'.a!a 

„Już zaanonsowano pnyjazd około stu zł! swo ją ,ęiymowei. (fi) 

P<iznikaly r6żne pomocnicze k1J,Jstrukcifl 
porn„śc ' ki i stosy belek. Nawet kurzu ;~si 
mniej. - Pawilon CiP,żkiego Przemysłu z p.rzy· 
leglą do niego halą, wvglądająq, jak w:elka 
weranda, dekoracyjny i zgrabny, zdaje -się o· 
czskiwać gości. 

Dzieci z miejsll· eh przedsz 
dobrze się czu!ą na letn eh wywczasac~ 

Dzieci z miejskich pncdszkoll w Łodzi wy-
Monumentalne balkony, podparte kolumna­

mi, olśniewają bielą. Dopiero teraz., po wv· jechały na lato do miejscowości Kluki koło 
kończeniu, widoczne jest całe pi~no archltek• 
tury. 

Bełchatowa. W tej piękne.i, lesistej miejsco­

wości dz'eci przeb;vwRją w budynku Państwo-
Dyrekcja \\'Y~tawy podkreśla, że :akie tern· 

po wykonania budowy, uzyskano dzięki wystł· wej Szkoły Rolniczej, mie~zcząrej się w du­
kam przodowników pra~y. Alfl nie mniej 1v1· 

leżałoby podziwiać iście blyskawiczną szvh· 
kość przygotowania planów, zarówno cało.ki 

żym parku. Otrzymują one 5 razy dziennie 

wyżyw;enie, wyglądają zdrowo, są opalone i 

(wraz ze wszystkimi atrakcjami, jak kana przy dobrym apetycie. 
~odna, szklana wieża, globus, mała kop3.lnia 
l w1~1e innych), ,iak też i architektonkrny<-11 
planow poszczegolnych konstrukcji. To · ju:i 
Jest zasługa naszych techni'ków i artysto) w. 

Nadzór nad całością kolon'.j ma ob. Irena 

Wentland - długoletnia rntynowana k:erow­

niczka VIII Miejskiego Przedszkola w Łodzi. 
Bo na wystawiP sztuka będzjp grała n;epo· 

śledn;ą rolę. Zwracają uwagę liczne rzełbv. Dzieci otoczone są troskliwą opieką i rodzice, 
przy. których pracują wśród kurzu, desek i od· którzy oddali je na kolonię do m'ejscowości 
łamków - sami twó.rcy, nie raz wykonywują< Kluki, mogą być spokojni 0 swe pociechy. 

Oli 

ił' te i z powr.ote 

l;łko u okazaniem lezityma~i 
zwłą Olłei 

T;ikie zatrzeźenłe obowłązu\e kupuJPtCY~ 
m. inn:nni w Centrali Ttokstyln.,,I, akłep Nr 2 
I 3. ciekawi wobec tego bylibyśmy, do ja„ 
kiego związku nale7y paczka klientów, ob• 
stawiających codziennie w-w sklepyt 

Na mieście mówią, że tu chodz,] !O przed• 
'taw!cieli związku zawodow1190 &pekul:in· 
łów. 

Che mar 
Rzecz nie polega na b!ędneJ 'Pisown.J. 

gdyż „Chemar" w tym wypadku nie ma .nie 
wspólnego z „wieszczem" emigracji londyń­
skiej - Hemarem. Chod1ł tutaj - 11atomiaśł 
o „skrót" pralni tzw. chemicznej na Kiliń­
skiego. Skrót zresztą oryginalny, choć, nie.-. 
stety, mniej zrozumiały, nit taki powiedzmy 
„Polruch", „Ryhkol", lub „Król Druh" (hur­
towa sprzedaż królików). 

Łodzianin 

PODZIĘKOWANIE 

Słuchacze II grupy III kursu Ptzygotow.aw~ 
czego na Wyższe Uczelnie składają podz . _ 
kowanie prof. 'Franciszkowi Sadowskiemu oru: 
pozostałemu gronu nauczycielskiemu za cało-, 

roczną żmudną pracę i serde<:zny stosunek do 
młodzieży robotniczej. 

II grupa 
IIl Kursu Przygot. na Wyższe Uczelnie 

w Łodzi własnoręcznie zwykłą, stolarską robotę, byle 
tylko zyskać na czasie. · 

. Prawdziwym dziełem sz.tuki będzie naw~1 
c•emna Hala Zniszczeń. Poszczególne ekspona· 
ty będą wido<:zne dzięki własnemu oświetle 
niu. Posrodku stać będzie posąg, symbolizu­
J>l<:Y ogJom zniszczeń, dokonanych przez ok11· 

lł-lll-llll-1111-IPl-llł-lllł-1111-111-ll~llll-1111-IUl-1111-lłll-hfl-lll,_llłl-'111-llll-111-llll-IJl­
t 

panta w Polsce. 
Dużą rolę na wystawie odgrywać będ-zit 

bar~a; tak np. Hal~ Żeglugi cała utrzym:ma 
będz;e w tonie niebieskim, przy zastosowanill 
efektów wodnych i i;zklanych. 

O !le na terenie A można się jako tako ro· 
7e.znac, o !vle na. terenie B !lubimy się ni\tych·· 
miast. Na tym nieomal pustym jeszcze nied<J· 
wno placu powyrastały sterty materiału budo 
wlaneqo, budynki, wieżyczki. 

Najlepsze fermy współzawodnictwa 
Głos w naszej dyskusji 

Stworzenie jakiejś ,Jednolitej recepty, kt6- I Rozpoczęta w różnych fabrykach na. szero'cą 
raby określała warunki współzawodnictwa dla . skalę akcja na pewno wykaże po jakimś cz -
przemysłu włókienniczeg'O jest neczą prawie 1 sie, która ze stworzonych metod będzie naj-
niemoi:liwą . bardziej właściwa. 

Musi ono być dostosowane do warunków W przędzalnia-eh natomiast najodpowied· 
lokolnvch każdego przeds;ębiorstwa, tym n;e- nieisze będzie W"półzaW'odnictwo zespołowe. 
mniej ·pewne formy nie tylko można, ale na- Dla obciągaczek - brygady jednej zmia-
leży stworzyć. · ny z brygadami drugiej zmiany, dla prządek 

natomiast grupy mMzyn o jednakowycli, 
względnie zbliżonych do s;ebie cechach. Wy­
obrażam sobie, że f>-Owstać mogą współzawod-. 
niC'Lące zespoły - brygady z przodownikami 
pracy - brygadierami na czele. 

Błędnym wyda1e mi się stosowanie : jako 
miernika osiągn:ęć sprzed kilku miesięcy, 
przecież na os;ągane wyniki wpływa w:e• 
czynników, które .mogą się w ·różnych okre• 

Urioczystoścl ońca rDkU w szkołach łódzkicy sac~ł~~e;i~~~lsk musi być położony na spra-

łł a P O. p ,. s a c b u 1· a w D "1 a 1· ę s ., ę t a I e I t y "':.oę dr~~~~ci i właściwego 6tosunku człowieka. 
W tkalni błędy te są bardziej widoczne 

• ' · i łatwo jest określić kto ponosi winę za złą 
jakość tkaniny, w przędzalni trudn;ej jei:;t to "toczmy 1·e opieka •. pomoca ustalić i dlatego należy prey współzawodni-

"' . ctwie połoiyć szczególny nacisk na porządek 
W dniu wczorajszym zakończył się rok Dziś - zaopiekowała sfę nim szkoła. Ma- A iluż ji?szcze takich naprawd~ uzdolnio- i właściwe wykonywanie posz.czególnych 

11zk<:rlny - trzecl. pełny rok szkolny w Odro- gin poszedł do Konserwatorium - ale los jego nych chłopców ueka może na pomoc? funkcji. 
d;:onej Polsce Ludowej. n''f' powinien zależeć tylko od dobre90 serca Nie wolno pozwolić marnować stę talen- Jest rzeczą słuszną, aby nie tylko „asy„ 

. Nie by~o takiej uczelni, w której dz'atwa kilku ludzi, którzy sami żyją w ciężkich wa- tom. Trzeba im pomóc, a pomoc ta opłaci brały udział we współzawodn!ctwie, ale trze• 
n1~ urządziłaby artystycznych występów, obra runkiich. Trzeba, ż~by się nim - sierotą s'ę tysiąckrotnie. ha stwarzać dla pose:czególnych ludzi }edna· 
zu,1ących dorobek polskiego szkolnictwa na zaopiekowało nasze robotn;cze miasto. H. Rud. kowe możliwości. 
polu szerzenia kultury. Na te uroczyste aka- Np. we współzawodnictwie indywidualnym 
den:i'e szkolne przybyli w roku b eżącym rów- 1 - ni" może ktoś. kto notorycinie "-'Ykonywu• 
mez prnedstawiciele \Voiska Polskiego, dając N a r V n k u c e n je 170 proc. normy wyzwać nowicjusza, ale 
tym dowód zbratania Wojska ze Szkołą. W „ mogą ze sobą współiawodniczyć tacy właśnie 
uroczysto:kid h hrały również udział ork'e- dwaj nowicjusze. 
stry wojskowe, które wystąpiły przed dziatwą Jarzyny I owoce tani &iłł Pragnę zaznaczyć, ~e nie 
i koncertami. kierownicy, ale sami robotnicy 

Dyrekcja, ani 
winni ea po­
W6zystkie te Te ~ystępy artystyczne dziatwy naszej - W ubiegłym tygodniu na rypkach I w skle· w tym roku dużą podaż wczesnych Jarzyn I o- średnlctwem Rad Zakładowych 

były rownocześnie popisem ich utalentowa- pach łódzkich zaznaczyła 6ię stabi/lzaC}a cen woców. W porównaniu z tygodniem· poprzed- rzeczy organizować. 
nych młodych chłopców i dziewcząt, którzy artykułów pierwsze/ potrzeby. Nicz~aczna nim staniały one o 20-30 procent i wykazują Nagrody dla współzawodniczących są b~z· 
mogliby może zostać kiedyś chlubą narodu _ ·zwyżka cen jaj spowodowana jest zmmejs:io· daH;zą tendencję zniżkową, sprzecznie rzeczą ważną, ale nie najważniei• 
gdyby okazać im więcej zainteresowania ze ną ich podażą. Ceny mięisa I tłuszczu utrzymują s~ę na do· ną. Majstrowie u Geyera już od roku wapół• 
strony o~powlndnich czynników. , W zwią7ku z obfitym uopatrzrniem w .ibo· tychczasowym poziomie. eawodniczą z sobą j wcale nie pytali 

0 
na• 

Czy nie byłoby wskazane, by przynajmn~j że staniol chfob biały i mqkn żytnia o 3 proc. Jeśli chodzi o artykuly przemysłowe, to ce· grody. 
raz W· rnku przedstawiciele Ministerstwa Kul- Przyczyniła się też do tego systematyczna. ny ich slabiliwjq się: welnii 100-procentowa Nagroda r:zeci przyjemna, ale poczucie 
tury i Sztuki - przybywali obserwow<1ć wy- kontrola cen. ze względu na dużą podaż - wykazuje ten- spełnionego obowiązku jeszcze przyjemniej. 
stępy naszych mło~.'lclanyc~ artystów, by fa- Stania/o również mleko o 1 procent. Mamy dencję zniżkową. (m.) sze. Majster przędzalni 
chowcy - dawali ocenę talentom naszej mło- ----------------------------,..------------------------•;... ___ ....,,.,. 
dzleiyl 

Otn w dniu wczorajszym :zanros-zo'no nas 
do iedt'eJ ze 67.KÓI łódzkich, do XT Gimnazjum 
- gdaie wystąpił nadzwyc11.ilj utalentowany 
młorly pian'sta, Miłosz Mag1n. 

Ułatwienia ·dla studiuiącej młodzi • ezy 
Chłop;ec - s'erota, przygarnięty przez 

szkołę - oka'l:ał s!ę fenomenem mm:yanym. 
W krófkiro czasie opanował, naprawdę mi­
strzowsko, forte;>ian i oto wczoraj odtworzył 
przed słu„haczami kilka arcydzieł s~opena z 
„Polonnem As-dur" i „Sonatą Rewolucyjną" 
na cze!,'e. 

Działalność Bratn~ei , Pomocy st11dentew Politechniki Łódzkiej 
W okiesie rozpoczęcia przyjmowania "lapi· 

sów na Uczeln.e Wyższe warto zaznajomić 
przyszły<:h studentów, z jakimi ułatwieniami 
będą mogli się apotkać ze strony Bratnich Po· 
mncy. 

-

Łłdzka Izba Lekarska 
n:e z)w:ła s1ę na kon1crencji w s~rawłe lekarzy U1ez1łecnłni 

Sprawa uspołecznienia i.łu:iby zdrowia jest 
ogromnie palącą. Jedną z poważnych przy­
czyn wadliwego funkcjonowania Ubezpieczal­
Ili Spo!,ecznej (zaznaczamy - jedną - ale nie 
jędyn,q) jest brak lckarz;v-społeczników. 

W tej wlaśn'e sprawie zwołano konferencję 
w Dkręgowej Kom:sji Związków Zawodo­
wych.· 

Z uiewlailomy"h przyC'f.~n Łódzka bba Le­
karska "u11ełnie zignorowała. wczor~.i~zą kon· 
łc>rcnd~. z·xołaną w Okręgowej Komisji 
Związków Zawodowych w sprawie lekarzy 
Ubf'Zpieczalni Społecznej. Zawiadomienie o 
tej konferencji doreczone było w Izbie Iekar­
slde.i jeszcze 23 bm„ wyznaczony też był ści­
śle dzień i godzina rr,ioczc:cia obrad. Poza 
Izbą Lekarsk;:i zawia·lomiono jeszcze inne z~. 
interesowane in.tV"ucjP, ja'k Miejski Wydział 
Zdrowia, Woj~wórlzki Wyrizieł Zdrowia, ltd 
Prledstaw1c'ele w~zy-t.tkich tych mstytuc.ji ?J?ło 
lill się punktualnie, czekali na delegata Izby 

Lekarsk}ej przeszło półtorej godziny, próbo­
wali telefonicznie ściągnąć któregoś z leka­
rzy - ale bezskutecznie. I w rezultacie kon­
ferencja nie doszła do skutku. 

Takie poRtępowanle ma charakter aspołecz­
ny. Jeżeli termin konferencji nie o<lpoiadał 

Izbie Lekarskiej, miała dość czasu, by zawia­
domić o tym OKZZ - można było przecież 

konferencję zwołać na inny dzień, a nie po­
mijać jej milczeniem. 

Konferencja nie tylko miała na celu unor­
mowanie społecznej służby zdrowia. ale ł u­
łatwienie lekarzom ich praktyki społecznej 

w połączeniu z prywatną. Między innymi, 
miała, być omówiona także sprawa podatków 
lekarzy, praktykujących w Ubezp•eczalnl. 
Łódzka Izba Lekarska narazila przy tym wie­
le Mób na bezu:iyt.~czną st.ratę czou;u. a sama 
wykazała zdun1.iewaj7,icą obojetnrść wobec oa-j 
lących zagadnień służby zdrowia -,. 

Podajemy ta niektóre dane, dotyczące Brat· 
niej Pomocy Studentów Politechniki Łódzkiej. 

Zasadnkzą część działalności !samopomoco­
wej stanowi wydawanie tanich, o ostatnio, 
dzięki wydatnej pomocy z.e strony Min(ster· 
stwa Oświaty, obfitych i smacznych po!liłków. 
Są to śniadania po 30 zł, obiady po 40 zł i ko· 
lacje po 15 zł. Posiłki te w ilości (dotychczas) 
650 dziennie wydawane są w lokalu B. P. przy 
ul, Piotrkowskiej 24. Istnieje tam obszerna 
kuchnia, magazyny i chłodnia, z której wobec 
braku podobnych unądzeń korzvsta również 
m\ę'1zyuczelniana spóldzielnia „Unia Akade· 
micka", 

W tym samym budynk11 mieś<:i się również 
Komisja Wydawnicza B. P., której 7adaniem 
jest wydawanie i umożliwienie studentom kup 
na podręczników. · 

Poza tym mieszczą się tam Kola Naukowe: 

ści urządzone zostaną boiska do siatkówki l 
koszykówki oraz korty tenisowe. W wydziela• 
nym studentom budynku uruchomiono równieź 
filię stolówki, gdzie wydaje się dziennie około 
100 obiadów. Ze względu na małą kuchnię i 
brak magazynów oraz <:hłodnl, z obiadów na 
terenie Politechniki mogą korzystać tylko ci, 
którzy ze względu na charakter zajęć mutiZ'I 
poz0stawać tu cały dzień, 

W związku 7 tym, że ha Politechnice ł6dz· 
kiej istnieje jedyny w. Polsce Wydział Włó· 
kienniczy, należy 6ię spodziewać, że w przy• 
szłym roku ilość studentów tej uczelni znaC'I:~ 
~ie się powiększy. Zdając 6obie sprawę z tego, 
ze hędą to po większej części dzieci robotni· 
ków ~ <;hłopów, którym pomoc będzie jak naj· 
bardziej potrzebna, Bratnia Pomoc zrobi W"SZY• 

~t~o, co leży w ie.\ mocy, ażeby należycie prz}'I 
jąc nowych kolegow. · . 

, "Tf; Chemików 1 Elektryków oraz Akademicki 
Związek Morski i Spółdzielnia Pracy Sl.uden· 
tów Chemików „Xenon". I 

Spółdzielnia „Xenon", do której naleią stu­
den-ci Wydziału Chemicznego Politechniki roz· 
dziela dochody wg. statutu w nast!}pujący 
sposóbr 40 procent fundusz -zasobowy, 40 proc. 
fundus: pomocy, 20 proc. fundusz udziałowy. 

RUKARNIA 
WŁÓKIENNICZA 

Fundm;z pomocy zo<'taje w głównej m:Prze 
zużyty na 6typendia. Od chwili założenia (sty· 
czeń 46 r.) Spółdzielnia wypłaciła 800.000 zł 
stypendiów. 

W Spółdzielni ' praoują wyłącznie studenci. 
D-zięki ~taraniom Jegn Magnificencji R:Pk· 

tora Politechniki prof, St<:fanowskiego na te· 
renie Polite<-hniki w najbliższych dniach bę· 
dzie otwarty basen, a w niedalekiej przyszło· 

W. DOLIWA 
Ló~ż, v.l. Wólczańska 125 



Kronika Kalisza' Doniosła uchwała robotników Garbarni 

KOMU WINSZUJEMY 
Niedziela, 27 czerwca 1948 r. 
Dziś: N.M.P. Nieust. P. 

Na posiedzen'u Rady Zakładowej 
Garbarni w Kaliszu, przy udziale kie­
rownictw kół partyjnych PPR i PPS 
\V dniu 18 czerwca 194:8 r. została je· 
dnomyślnie powzięta następująca u­
chwała': 

1. W imieniu ogółu pracowniczego 
Garbarni w Kaliszu i zgodnie z zasad­
niczymi dyrektywami obu bratnich 
partii robotniczych, Rada Zakładowa 
Garbarni w Kaliszu i przedstawiciele 
kół partyjnych PPR i PPS, potępiają 
jednomyślnie kradzieże i malwersacje, 
popełniane na terenie Garbarni w Ka· 

liszu, uważając je za zło, które swoim 
ostrzem jest wymierzone przeciwko 
społecznym i moralnym podstawom 
ludowej demokracji. 

2. Wymienione organizacje stwierdza 
ją, że największą winę za złodziejstwa 
popełnione w Garbarni w pierwszych 
latach po wyz·woleniu ponoszą osoby, 
które stały na czele administracji w 
fabryce i nie potrafiły skutecznie zwal 
cząć szkodników i aferzystów, przez 
co przyczyniały się do rozpowszech­
niania złodziejstw wśród załogi. Drob­
ne kary pieniężne, nakładane na zło-

DYŻURY APTEK 
Dziś dyżuruje apteka. mgr. Ptaszyń­

skiego, ul. Kanonicka 8, tel.. 14-87. 
Kronika wypadków 

~,----

TEATRY 

We wsi Pomiatów, pow. Turek w I Kin Władysławy (obora i stodoła), Fa­
czasie bójki pomiędzy rodzinami Pie- gasińskiego _Józefa (stodoła), Krajew­
tryszynów i Pawlaków poważnych 0 • sH?~go_ Michała (stodoła i sz9pa), Do· 

. , . . . mmsk1ego Tomasza (stodoła 1 szopa). Sobota, dnia 26 bm. o godz. 19,45, 
- „Dom pod Oświędimiem". 

brazen cia~a. doznała Franciszka Pietry Strat, spowodowanych przez pożar 
szyn. Pobl~Jia dokonały Zofia Pawlak dotychczas nie ustalono. Dochodzenie 

\ KIN~ jej córki - Helena i Marla. prowadzi posterunek MO Rzgów. 
„Wolność" i „Sty~ow/' wyświetlają' 

film produkcji , amerykańskiej p. t.: 
„Casablanca". 

,.Bałtyk" - film produkcji amery-· 
kańskiej p. t. ,.Ma'ti detektywi". 

• • • 
Dnia 21 bm. we wsi Małyń, pow. 

Turek, Jan Swit, lat 29 pokłuł nożem 
Antoniego Swita, Jankowskiego Stani· 
sława i Sałatę Apolon'iusza, po czym 

WAŻNIEJSZE TELEFONY zbiegł. Stan zdrowia wyżej wymlenlo-
Komenda MO 16-62 I nych osób jest bardzo poważny. 

Miejskie Pogotowie Ratunkowe i Straż I • 
~ Pożarna 21-77. I D ; 24 b · T 0 \ Informacja telefoniczna (Biuro nu· ~ a m. we. wsi rą czyn, po:V. 
_. merów), podawanie dokładnego czasu I Konin powstał pozar z powodu wady 
' 12-11. I w kominie u ob. Migacz Pelagm. Spa"' 

Informac~a pocztowa 14-07. i liił: Się · doszczętnie dom mieszkalny, 
Informac3a kolejowa 10-51. I wybudowany z gliny i kryty słomą. 

Administracj;-=-telefon nr 12, czyn· I~ 0~~ silnego wi~tru pożar przerzucił 
na codziennie od godz. 9-ej do 16-ej Się na zabudowania gospodarzy: Kry· 
w sobotv od godz. 9-ej do 13-ej. sh\skiej F~anciszki' (dom mieszkalny), 

••• 
Dnia 23 bm. we wsi Dąbrowa, gm. 

Ciążeń spalił się dom mieszkalny z o­
borą (jeden budynek) na szkodę ob. 
Walentego Michalaka. Wstępne docho­
dzenie wykazało, że pożar powstał 
przez zapalenie się sadzy w komlnle. 
Dochodzenie prowadzi posterunek MO 
Ciążeń. ..... 

Tego samego ania i z tycn samycłi 
przyczyn powstał pożar w kolonii J ó· 
źwin, gm. Kazimierz Biskupi, na szko­
dę ob. Jana Masłowskiego. Spalił się 
dacn domu mieszkalnego oraz dach 
na chlewie i szopa drewniana, k,ryta 
słomą. 

O usprawnienie komunikacji miejskiej 

czyńców, przyłapanych na wynoszeniu 
skóry, nic mogły powstrzymać nadu· 
żyć, ale wprost przeciwnie, zach~ły 
do ich popełnian;a. 

3. Podpisane organizacje stwier"dza• 
ją, że akcja powzięta przez Dyrekcję 
Łódzkich Zakładów Garbarskich, zmie 
rzająca do wytępienia nadużyć, leży 
w interesie dobrego imienia robotnika 
garbarskiego. Osobnky, którzy nadu• 
żyli udzielonego im zaufania. przez 
wykorzystanie powierzonych tm stano 
wisk urzędowych i organizacyjnych na 
szkodę Państwa, czynami swo.imi P?'" 
stawili sami siebie poza nawias ruchu 
robotniczego i ludzi uczciwych . . 

Przewodn. Rady Zakł. 
(-) Woźniak Tomasz 

Sekret. Koła PPR 
(-) Łuczak :Leon 

Przew. Koła PPS 
(-)Godel Ro;nan 

Przetarg 
Zarząd Gminy Zborów w Tyl{adło~ 

wie ogłasza przętarg nieograniczony 
na prace: murarskie, ciesielskie, stolar 
skie i dekarskie przy budowie budyn· 
ków gospodarczych przy szkole w Ja11 
kowie i Żelazkowie. 

Szczegóły Clotyczące zaKresu prac. u" 
zyskać można w Zarządzie gminy Zbo 
rów w Tykadłowie w godzinach urzę"' 
nowych'. 

Oferty skłaaać należy w nlepr:tej· 
rzystej kopercie zalakowanej z nap~ 
sem „Oferta na prace. przy budowie 
budynków gospodarczych przy szkole 
w Jankowie i Żelazkowie" do Zarządu 
~miny Zborów w terminie do dnia 3(J 
czerwca 1948 r. do godz. 10 rano. 

Zastrzega się prawo wyboru oferen• 
ta, ograniczenia oraz unieważnienia 
przetargu bez poaania powodu. 

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 30. 6. 
1948 r. o godz. 11 ·ej. 

Zarząd gminy Zborow 

Miejska Komunikacja Samochodowa I Czy nie byłoby celowe - pytamy du - wyjeżdżał na stację koleJ'ki turec­
w Kaliszu posiadała. do niedawna 3 sa- wraz z naszymi Czytelnikami - by kiej jeden z samochodów, tym bardziej, 
mochody, obecnie len stan posiadania dwa razy dziennie w godzinie odjazdu że posiadamy ich już więcej niż przed 
zwiększył się o jeden nowy, czerwony tureckiej kolejki i 'N chwili jej przyjaz- miesiącem.... (Dz.). 
,,Bissihg'', który podo~nie _jak i pozo-f 11~1111:--1111-m1-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-n11~11q 
stałe ma.szyny, kursu.Je m1ędzY. dwor- z e · 

86-kal 
"lł-llll-nt-1111-1111~1 

al·szu I 
~~~~~fj~=k!z~~=~~~~~i nie yc1e sporlowe w 
ona JUZ tego przepełruema, Jakie było 
dawniej w samochodach Komunikacji W środę, dnia 23 b. m. na stadionie dwie bramki musi wziąć na swoje kon- j się, _ do~rą so/bko.ść i crientację. psil?­
Miejskiej na odcinku Dworzec Kolejo- miejskim w Kaliszu zosta.ł rozegrany to. Powtórzymy tu jednak jeszcze raz, l wa.li tez grac ~ystemcm WM, co Im się 
wy - Ratusz. mecz piłkarski z cyklu rozgrywek eli- że tylko drużyna., uprawiająca regular- . nawet czasami udawał<'! Poza .napraw~ 

Zastanawia nas jedno: dlaczego mina.cyjnych o mistrzostwo Polski mię- . . . . . , · Idę doskonałym bramkarzem i obroną 
wszystkie samochody Komunikacji dzy 'kaliską Garbarnią a reprezentacją me trenmgi moze liczyc na stałe u trzy- f wyróżnił się przede wszystkim prawo-­
Miejskiej kursują uparcie międzyDwor Warszawy. Mecz 7..a.kcńczył się zwy- manie swego poziomu. Treningi te po- skrzydłoWy o fantastycznej szybkości i 
cero a. Ratuszem, jak gdyby potrzeby cięstwem gości w stosunku 4 : 2, do zwoliły Garbarni na doskonałe wytrzy- ostrym strzale na bramkę. 
komunikacyjne Kalisza i ludności po- przerwy 4:0. manie szybkiego tempa meczu środo- Atak kaliski, speszony zapewne wy­
wia.tu ograniczały się właśnie do tego li Spotkanie środowe należało do jed- wego. Widoczne były wyraźnie również soką s?wką spotka~a, _grał bardzo ner 
bardro krótkiego odcinka. . . · wowo i często gub ł się w dogodnych 

P . . d dz" . • t h nych z (:Iekawszych w tym. sezome. Ka- rezultaty zaprawy technicznej. Trudno dl . b. . i rzec1ez wa razy ienme Jes ruc 1 • G . . · . . . . , . : . . a sie ie sytuacJach podbramkowych. 
i na kolejce tureckiej. W godzinach j liska . arba~ia mimo. p~aneJ udo- Jest specJalme kogos z kahskieJ druzy- W sumie mecz był bardro udany, a 
rannych koleJka v:yjeżdża z Kalisza i I wodniła raz Jeszcze, ze JeSt zespołem, ny wyróżnić. Garbarnia udowodniła, jeśli nie wyni-
zabiera bardzo dużo ludzi do pracy,. z którym w obecnej cłiwai musi się li- Zespół warszawski zademonstrował kiem, to poziomem swej gry, że jej suk 
przew:ażnie .:faczy z ~ureckiego oddZ!a-1 ~zyć ~a7..da drużyna K~isza.. Z~-M~~ nam przede wszystkim doskonale kry- cesy nad kaliskimi drużynami A-klaso­
łu „Biela~ ' w godzinach po:poiudmo-1. Jedyme bramkarz, ktory conaJmmeJ cie przeciwnika, umiejętne ustawianie wym.i nie były tak bardzo dziełem przy 
wych koleJka turecka przywozi tych sa ··---------------·· ---------------- padku, jakby można było sądzić. 
mych robotników i mieszkańców po· I N• k • d 1 Na marginesie dwie uwagi -pierw-
wiatu, którzy mają wiele spraw do za- 1e zabra nie nam wo y. sza - czy organizatorzy meczu niemo-
łatwienia w Kaliszu. gli do tak poważnego spotkania posta-

Odległość od stacji kolejki tureckiej rać się o innego· sędziego'? Naszym zda-
do śrqdnlleścia wynosi około 2 klnl., a Mieszliańcy Kalisza zaniepokoili się już w Bielsku maszyn. niem p. Bugajny absolutnie nie potrafi 
więc - jest to taka sama odległcść, nagłym brakiem dopływu wody z wo· Tenńin sprowadzenia pomp ustało- wywiązać się ze swego zadania; druga.: 
jak z dworca kolejowego do śródmieś- dociągów miejskich w dniu 23 i 24 no na połowę lipca, tak, że w końcu -;- dlaczego . na meczu drużyn fabrycz­
cia„ Komunikację na tym odcinku czerwca. Jak się okazało, stało się to sierpnia wodociągi miejskie będą mo- nych stale brak po.rządku? 
utrzymują tylko dorożki. świat pracy na skutek zepsucia się pompy głębi- gły zagwarantować 100 procent zao- KS'.':''~:::s:-'~::''''. .. 7'.:': .. u:,~kf;' '.''.1:'.z,:lJ:ł;~".:d'fiBW.t!„,'-12 
naturalnie~ z nich nie może korzystać nowej, a mianowicie uziemienia jej, patrzenia w wodę. Obecnie pokrywa się 
- jeden kurs dorożką kosztuje 200 zł. Pompa, służąca już 7 lat, wymaga ge· zaledwie M procent całego zapotrzebo- Kronika milicyjna Skutkiem braku inicjatywy w kiera- neralnego remontu, którego nie można wania t. j. tyle ile może dostarczyć 
wnictwie Komunikacji Miejskiej w Ka- przeprowadzić środkami, będącymi na zbiornik rezerwowy, wybudowany w Podczas odbywającego się w dniu 
liszu robotnicy zatrudnieni w Turku mi.ejscu do dyspozycji. ubiegłym roku, oraz samowypływ 22.6 b.r. targu w Błaszkacn; pow; kaw 
muszą wę-d.rować po 4 i pół. kilometrów Jednakże azielna postawa pracow· studni. liski skradziony został rower męski na 
dziennie. ników wodociągowych zapobiegła dal- W ub;egłym tygodniu naj0araziej szkodę Stanisława Pawlika, za.mieszka· 
JJ$.W.lFF.lZ!~-W.k~~~~a._ui~o:rJm szemu brakowi wody. Pracując bez d~t~li~ie odc~uł brak v:o.dy ,Szpital lego w Blaszkach. Natychmiastowe śle-

1i@IJ. J ~ przerwy w ciągu 39 godzin wymonto- MteJ~kl. . Z JOmocą pospiesz:pa mu dztwo doprowadziło do ujęcia złodzie-
·~ ' ·l:l'ft>ft • • wali oni zużytą pompę zasttępując ją u- Straz Pozarna, zaopatrując szpital swo 

1

. kt · 1 ~ . Ad p lak 
7. 

1 ·A.llą~~.'-._; >·.tt.; rządzeniem tymczasowym co pozwoli na imi beczkowozami. Miejmy nadzieję, Ja, orym_ ocaza. ~ię am aW: ' 
.{lLUJJJ}JUllWJ.»łALI całkowite zaopatrzen1e miasta w wodę że wszystkie kłopoty z wodą wkrótce zam. w Kahszu. \Vmnego odstawiono 

a1U•N@•if•l1lt.BB1·M1 il·11•+tMM do chwm sprowadzenia zamówionych miną. I.:es. do Sądu Grodzkiego w Kaliszu. 
<>HGAN K.C. P, P.R. 



TEATRI" 
TEATR WOJSKA POLSKIEGO 

O• godzinie 12,15 „Poranek 1-'icisenki Pie­
~ni i Tańca" z udziałem J. Hryniewieckiej, M. 
Miedzińskiej i A. Szalawskiego. Ze względu 
.na ca~kowicie nowy repertuar, poranek za­
powiada się n iezwykle interesująco. 

O godzinie 19-ej arcydzieło Szekspira 
„OTELLO". 

TEATR POWSZECHNY 
Dziś o godz. 19-ej farsa franruska z 

XV-go wieku „Mistrz Piotr Pathełln„ oraz 
„Grzegorz Dyndała" Moliera. 

' Teatr „BAGATELA" Piotrkowska 94. 
Dziś i codziennie o godz. 20-ej koniec 

przedst. 22-ga znakomita komedia Ludwika 
Verneuill'a pt. 

„MUSISZ BYC MOJĄ" 
w roli głównej i w reżyserii Kazim. Szuberta, 
w pozostałych rolach: Jadwiga Baronówna, 
Hanna Bielicka, Kazimierz DejunoW:cz i Igor 
Smialowski. Przy fortep ianie prof. Tadeusz 
Markowski. Dekoracje Marian Stępień. 

Kasa czynna przez cały .dzii'!ń: tel. 272-70. 
. -

TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 34 

Dziś, o godz. 19,15 sztuka Maxwell Ander­
sona „Joanna z Lotaryngii" z IRENĄ EICHLE 
RÓWNĄ w roli tyo.ułowej. W pozostałych ro­
lach: San:sław Bugajski, Stanisław Daczyń­
lki, Jerzy Duszyński, Halina Głuszkówna, 
Czesław Guzek, Wanda Jakubińska, Janusz 
Jaroń, Michał Melina, Adam Mikołajewski, 

Tadeusz Schmidt, Ewa Szumańska i Ludwik 
Tatarski. 

Reżyseria Erwina 
!t.yczna Otto Axera. 
12-ej; tel. 123-02. 

Axera, kompozycja -~ta- 1 

Easa czynna od godz. 

TEATR KOMEDn ~flJZYCZNEJ „LUTNIA" 
Piotrkowska 243 

Dzi§ ! codz. o godz. 19.15 „ROSE-MARIE'' 
romantyczna operetka w '7 obrazach -
Otto He1bacb11 Udział bierze 60 osób. - Chór 
- 81'.!let - Ofkie'stra. Bilety wcześniej do na­
bycia w Spółdz1eln1 Artystów • Plastyków -
Piotrkowska 102, a od godz. 17-ej w kasie 
teatru. W niedzielę kasa teatru aynna od 
godz. 11. 

Letni teatr „OSA'', ul. Zachodnia 43, tel. H0-09 
Godz. 19,45 otwarcie teatru letniego i pre­

miera rewiomontażu pt .. ,W ogrodzie przy po. 
godzie" z udz:a!em całego zespołu. 

Teatr „SYRENA" Traugutta l 
Balet Zizi Halamy, zapowiada T. Bocheń­

ski, pocz. o godz. 19,30, kasa czynna ód godz. 
10-13 i od 16-ej. 

KOMUNIKAT 
Teatr Kukiełek RTPD w Łodzi ul Nawrot 

27, podaje do wiadomości, że w niedzielę, dn'.a 
27 czerwca o godz. 12 wystawiona będz1 e, o­
si.atni raz w tym roku szkolnym, sztuka pt. 
„P1nokio" - bajka o chłopczyku z drewna -
według Collodiego, · w opracowaniu Aleksan-
dra MaLszewskiego, ' 

W m'.esiącu lipcu i sierpn'u teatr będzie 
n ieczynny. 
3826k Dyrekcja Teatru 

LETNI TEATR ;,OSA" 
W OGRODZIE PRZY POGODZIE 

Paer~son wycofał • 
I 

Wrzesiński wygrywa IV etap przed Kapiakiem 

SZCZECIN (obsł. w!.). - Wyścig Dookoła 
P-0lski prześladu j e w 
tym roku przykry 
pech. Już po czte­
rech etapach z wy­
ścigu wycofało się 
wielu czołowych na­
szych kolarzy, a 
wczoraj ubył jeszcze 
jeden z _najlepszych 
kolarzy zagranicz­
nych Szwed Paersson, 
który był poważnym 

· kandydatem na zwy­
cięzcę indywidualne· 
go wyścigu. Do prze­
bycia zawodnicy ma· 

Wrzesiński · ją jeszcze 7 etapów. 
. gdy tak dalej pój-

dzie, .to. tylko ~iedobiiki dojadą do mety. 
Naiw1ększą sensacją IV etapu wyścigu Do­

okola Polski było wycofan;e się doskonaleqo 
' kolarza szwedzkiego Olle Paerssona. N~ 77 
km za Sławnem nastąpiło zderzenie grupy ko­
larzy. Wypadek spowodował Czech Publicky, 

Wó:cik n e ·odda:e ż6łtei koszulki 
który wywrócił się na szosie. Na • Czecha 
wpadli Szwed Paersson, oraz B~kowski i Woj­
cieszyk. Paersson k'Jntynuował wyścig :lalej, 
lecz po przejechaniu 20 km upadł powtórnie 
i na skutek s1rnrczu mięśni nóg wycofał się 
z wyścigu. Poza tym na etapie wycofali się: 
Węgier Kiss, Czech Keberle i Polacy Przy­
bysz, Zalewski i Szmidt. Etap ukończyło 44 
zawodników. Nastęony wypadek zdarzy;! się 
na ulicach miasta Szczecina, gdzie spłonony 
koń milicjanta wpadł na grupę 5-<:!u kolarzy 
powodu jąc liczne defekty rowerów. 

Ponieważ stwierdzono, że przedstawiciel 
drużyny węgierskiej podawał po drodze za­
wodnikom napoje w butelkach, co jest sprzecz 
ne z regulaminem wyścigów szosowych, zo­
stał on umieszczony w ostatnim wozie na koń­
cu wyścigu, a komisja sędziowska udzieliła 
7-miu zawodnikom ostrzeżenia, 

Na 100 km przed Szczecinem czołówka 
składa się', z 11 kolarzy. Za Starogardem odpa­
dają z czołówki Czech Vaverka, RoZ.eźa!cki. 
Wyględa i Węgier Szalay. Pół kilometra za 
czolówką jedzie samotnie Szwed Rydmark. Na 
ulice Szczecina wpada zwarta grupa 7-miu ko 

leadera 

W drodze do Olsztyna 

larzy, wśród których Jest 2-ch Szwedów, 1 Wę 
gier i 4-<:h Polaków. Na stadion w Szczednie 
wpada pierwszy na metę Wrzesiński w cza­
sie 6:50:20 godz. przed Kapiakiem - 6:50:20 
i Widevalem (Szwecja) 6:50:23, a następnie 

w kolejności: 4) Pietraszewski 6:50:46, 5) Ma· 
di (Węgry) 6:50:40. 6) Paersson (Szwecja) 

Polska-Dani· a Parker wue11·n1inowany 6:-50:46.- 7) Wójcik 6:51:23. 8) W,yględa 6:57:52, 
1 !}) Rzeźnicki . 6:57:52, 10) Szalay (Węgry) 

Wczoraj w Kopenha- Turniej wimbledoński u· 7:00:55. 
.dze rozegrany został pływa w tym roku pod zna W klasyfikacji drużynowej IV etap wygra-

• międzypaństwowy kiem wielkich sensacji. Po la Polska I 20:31 :43, 2) Szwecja 41 :31, 3) Pol· 
mecz. p:łkarski Polska wyeliminowaniu z gry po- ska II 21;09:10. 4) Polska III 21 :15 :51, 5) Cze-
- Dani.a. " jedyńczej doskonałego te- choslowacja 21 :27:50, 6) Węgry. 

Ostateczny skład na n is (sty cz~kiego Jarosła- Klasyfikacja drużyn narodowych po 4-cli 
szej reprezentacji wy- wa Drobnego p:zez Wiocha etapoch: 1) Polska I - 70:20:09, 2) Szwecja -
glądał następująco: Cucelli'ego, wczoiaj Wim· 70:53:37, 3) Polska II - 71 :13:01. 4) Polska III 
Skromny; bledon miał drugą sensację --: 72:12:19, 5) Czechosłowacja - 72:42:19. 
Barwiński Janduda, w postaci porażki fawory- Klasyfikacja inydywidualna po 4-ch ~-ta-

Waśko, Parpan, · ta na zwycięzcę turnieju pach: 1) Wójcik - 23:25:06. 2) Kapiak - ~ 
Jabłoński II; Amerykan (na Franka Par· 23:27:22, 3) Wrzesiński - 23:27:34. 4) Ryd· 
Przecherka, Gracz, kera z doskonale usposobionym Szwedem mark (Szwecja) - 23:35:40. 5) Pietraszewski-
Górski, Cieślik, Berlingerem. . 23:39:25, 6) Naoierała - 23:56:14 i 7) Stolar· 
Bobula. Szwed zwyc ięży! Parkera po ciężkiej pię· 1 czyk - 23:58:57. 
Wynik 8:0 dla Danii. I ciosetowej walce mając przewagę w serwisie Dzisiaj kolarze odpoczywają przez ~ały 

i lepszej grze przy siatce. dzi eń w Szczecinie. 

Ani • ani 
raidem ŁKM 

slóta 
Przed dzf siejszym 

spiekola, 
• nie powstrzyma przed raidem prawdziwego molocyklisły 

~ otocykliści to 
l......- •taka kasta 

sportowców-. któ· 
rych na ogół nie 
potrafi ws1rzymać 
od imprez. ani spie 
kota, ani słota. W 
chwili, gdy p~sze­

my o Ra!dzie Pę­
tlicowym z Roz-

kazem Łódzkieg-0 Klubu Motocyklowego -
ulewny deszcz bębni w szyby, a ulice spływa· 
ją strumieniami :wo.dy, ale nie przejmujemy 
s i ę tym. jeżeli nawet w razie niepogody raid 
ten się nie odbędrie, dzisiaj warto z tego ro­
dzaju imprezą bliżej się zapoznać. 

RAID TO NIE WYSCIG 
Co to jest raid? Myl:!by się ten. kto by 

sądz.i!, że chodzi tu o wyścig. a więc o rozwi· 
nięc:te jak największej szybkości. Raidy mo· 
tocyklowe mają inny cel, a głównie chodzi w 
nich o sprawdzian umi ejętności takich, jak o· 
panowanie i dokładna znajomość maszyny. o· 
rientacji w terenie i umiejętność jazdy nawet 
po„. bezdrożach . 

24 KM BEZDROŻY 
Raid pętlicowy ŁKM odł>ędzie się na trasie 

długości około 214 km. w tym autostrady za­
wodnicy będą mieli 110 km, zwykłej szosy 
I kategorii 66 km, U kategor ii 14 km i terenu 
24 km. Teren - to wiejskie drogi, dróżki, a 
czę6to i jazda na przełaj. za·wodn icy w dwóch 
punktach kontrolnych otrzymają rozkazy. które 
będą zawierały odległość do następnego ·punk 
tu kontroli w km oraz wykaz mi ejscowości, 
przez które będą mieli przejechać. 

Nie·dziela na boiskach łódzl<ich 

PUNKTY KONTROLNE 
Jedną z najważniejszych rzeczy w raidach 

jest utrzymanie średniej szybkości, gdyi za· 
wodników w każdej kategorii maszyn obowią­
zuje ustalony c:?:as, którego nie mogą przekro­
czyć bez narażenia się na punkty karne. Na 
tras;e raidu zwykle znajdują się punkty kon:­
trolne, często zamaskowane, które notują czas 
prze1azdu zawodnik:ów, tym razem jednak pun­
kty takie będą jawne, a na nich zawodnicy 
będą przedkładali rozkaz celem wpisania im 
godzm przejazdu. I 

Wymiana rozkazów jazdy nastąpi w dwóch 
punktach: A - przy wjeździe i wyjeździe z 
miasta na Placu Leonarda i B - na rogatce 
przy ul. Brzezińskiej, róg Strykowskiej. 

SREDNIA SZYBKASC 

Teatr „Osa·• ostatnio przeniósł się do swP.j 
letniej rezydenqi, która mie.ŚC'i się wewnatrz 
tej samej posesji przy ul. Zachodn' ej 43. Tu­
taj w ogrodzie urządzona został<lt estetyczna' 
scena i widQwnia na 700 mieisc. Niepr2ema­
kalny dach z brezentu pozwala grać przy desz 
czowej pogodzie, natomiast ;w upały otoczenie 
drzew i kwiatów umila spędzenie wieczoru na PIŁKA NOŻNA 
świeżym powietnm. W Pabiani<:ach o · godz. 18-tej rozewany 

cza1! gry trwać będzie 2 x 20 minut. 
Następnie odbędz.e s ' ę bieg australijski na 

tor'le kolarskim. 

Srednia szybkość, jaka będzie obowiązy­
wała uczestników raidu ŁKM wygląda dla po• 
szczególnych kategorii następująco: maszyny 
do 250 cetn - 35 km na godz., do 350 ccm -
40 km na godz., ponad 350 ccm - 45 km n.a 
godz. i dla maszyn z doczepkami również 45 
km na godz. W.esoły, beztroski pToqram daje wiele roz- zostanie .mece mistrzów okręg9wych Łodzi 

rywki. Pierw~za część programu nosi charak- i Kielc: PTC i Gward;i o we1ście do II Ligi. 
te~ rew;~ w której orrlądamv starvch znajo- ' · W Łodzi na stadionie ŁKS-u na boisku 
mych· B. Hąl.mirską. St. P'.ase~ą, M. Łukjań- głównym i .tr~nin11owym od godz. 9:tej trw~ć 
ską, J. Dar.sk1ego. M Dąbrowskiego, z. Łucn- będz ; e tu.rn1eJ s1odemkowy: Z t'Jkazi;, 20-leoa 
ka, J. Kalmowskiego 1 H. Szwajcera. Druqa TUR-u Łodzk1ego odbędą się następu1ące me­
część programu zawiera komedyjkę A. Anto- cze: Płomień-Łodzianka, ŁKS-TUR (Nowe 
n iewicza z muzyk<i z. Wiehlera pt. , Dw'e wo- Złotno), Widzew - Resursa, ZZK (Łódż) -
l!zkt''. Ąktualny temat wczasów uj'ęty zos•ał Czyn .fŁódż). ZZK [Kolus2ki) - Zje.dnoczone, 
saty~yczme i dostarcza widowni zabawnych Chemiczna - Skra (Bałuty), TUR (Sieradz) -
chwil. Gwardia IŁódż), Pap'ernia - Siódemka (Czę-

W sum'e ostatni program „Osy" pt. „W s~ochowa). O godz. 15-tej spotkają się zwy 
ogrodzie przy pogodzie" eawiera wiele humoru {;1ęz~y, a o godz. 18-tei odbędzie się finał 
i cieszy się zasłużonym powodzeniem. turnieju siódemkowego. 

FILM NA PLACU LEONARDA 
W ramach „Tygodnia Swleta Mona" odbę­

dzie sie 29 czerwca br. 0 godz. 2t.30 wy-'wie­
tlanle filmu na wolnym powietrzu na Placu 
L&:>narda. 

.Kier.ownicy pe.rsonalni firm podległych 
Łódzkiemu Zjednoczeniu Przemysłu Dziewiar­
skiego, e: okazji imienin kierownika Wydziału 
Per~onalnego ŁZPDz . ob. Jana Łukaszew;k !.e­
go wpłacają na dzieci po poległych PPR­
owcach zł. 4.700. 

Pracownice dziab spożywC'zeqo PDT w Ło­
dzi sk łada ją z okazji imiPn in Ki ~rnwn . ~zki Per 
sonalnej, tow. Jan inv .Mirys, na sieroty po 
partyzanta.eh d. 2.000 . 

Z ·okazii imienin tow. Janiny Partyka i tow 
Jana Lewandowskieqo składa1ą na sieroty po 
prilegivch PPR-owcach małżonkowie Filipiak 
zl. 1.500 

Z Funduszu Snolecrneao pracowników 
Ubezpieczalni Sonie· rne1 w Łodzi przekazano 
na sieroty oo "me•łych w obroniia d.eD:iokra-::ji 
w G,re<:Ji zł. 10.000. 

W Helenowie o godz. 9.15 rozpoc2ną się 
zawody jub'leuszowP z okazii 20-lecia istnie­
nia Robotniczego · Klubu Sportowego TU'lł 
w Łodzi. Siatkówka żeńska i męska: HKS­
TUR. s2:czypiorniak żeński: Zryw - TUR. 
szczypiorniak. męski: Skra (Wars'lawa)-TUR 

O godz. 12.15 rozegrany zostanie mecz. se­
niorów Widzewa z drużyną jubilata z 1928 r„ 

7.05 Konrert Orkiestry Dętej. 8.00 Dzien­
nik, 8.20 Program dnia. 8.30 Muzyka lekka 
9.00 (Ł) TraMm s1a Nabożeństwa z Mosz~ze­
nicv. 10.00 „W rod'Zinie Lebiodów". 10.15 (Ł) 
·Audycja · reqio:ięln~- z Moszczenky. 10.45 M·1-
zyka z płyt. t 1 OO (Łl Program na d11ś. 11.05 
!Ł) „Na widowni tyqodnia". 11 15 (Łl Kw'l­
drans melod'i tane~znych (płyty). 11.30 (Łl 
Komun ikaty 11.40 l'Łl Chwila muzyki. 11.45 
fŁ) „Z frontu Rad1ofonizacii" - pogadanka 
Dyr. Okr. p. R. A.. Snnejana. 12.04 Poran~k 
svmfQnkrny 1~-30 ,,Dziecinna zabawa" - oza­
gadk;;i rad'owa 13.40 Koncert „Służby Po\ste'· 
na Żuławach. 14.25 Przeql. na jciek aud . przv· 
szłego tyqodnia . 14 .30 „Żabusia'' - ~łu-:howi­
•ko wg knmerfr G Zaoolskiei. 15 15 Koncert 
.Polskiej Kapeli Lu~~wej. 15.45 „Z poezji Le-

LEKKOATLETYKA 
Na stadionie ŁKS-u o godz. 17 orlbedzie się 

trójmecz męski: . Skra (Warszawa)-HKS-TUR. 

Datownik propagandowy 
na ziaz:ł nlak1etowv 

Urząd Pocztowo - Telekomunikacyjny Kazi­
mierz Dolny będzie stemplował w dniach 
26-28 VI . br. korespo.ndenc1ę listową specjal­
nvm datownikiem propagandowym e napisem: 
„Plak'etowy Z1azd Motocyklowo-Samochodo­
wy Kazimierz Dolny 26-28 VI. 1948 r." 

Filateliści, pragnący uzyskać odcisk tego 
datownika, winni zaadresować do sieb ' e ko­
pertę lub karte pocztową z nakle1onym znacz­
kiern pocztowym. ktory ma być unieważniony 
~pecjalnym datownikiem. przesłać w liście 
opłaconym do Urzędu POC'ltowo-Telekomuni­
kacyjnego Kazim ierz Domy. 

przez radio 
nartow'cza". 15.55 Muzyka poważna. 16 40 „Ko 
szalek-Opałek zobaczył mor'le'' - audyC)a dla 
:lzied. 17.00 „Podwieczorek przy mikrofonie". 
18 15 „Swieczka ząas!a" ~ komedia A. Fre­
dry. 181'i ,,Pieśni Polskie". 19.05 „Nowe ks'ąi­
ki". 19.20 (Ł1 Kon\ert solistek (płyty) 19 40 
IŁ) „o na jemnica•b domri NVch" - humnres­
ka. 19.50 •. Z piosenka po Europie". 20.20 
Audycja wvmienna Wydz i ału Współpracy z 
Zagran'ca" 20.50 Muzyka lekka . 21.00 Dzien­
nik:. 22.00 · Mu'lyka tanecrna. 22.25 (Ł) Wiado­
mośd sport. lok 22.33 <Łl Omów. proqr. lok . 
na iutro 22.15 D. c. muzvki tanec:z„"?j 23 OO 
Ostatnie v.·i~l'l„rrnnśd . '2~ 10 Vliartnr•"'~ri SP•~T­
towe 2:ł 'łP Vf1»"k" '"ln"'""?na . 24 OO fł,) Kon­
cert żv< ·zeń n.30 (LJ Zakończenia audycj; 
i Hl'mn. 

PUNKTY KARNE 
O zwycięstwie I dalszej klasyfikac_ii za­

wodników decydować będzie rtajmniej$za ilość 
punktów karnych, które czekać będą na nidi 
na każdym kroku, a w!ęc za nie przedstawie­
nie maszyny do przeglądu technicznego. o­
późnienie się na start, korzystanie z obcej po­
mocy i za każdą minutę wcześnieiszego lub 
późniejszego przybycia na punkt kontrolny i 
metę. 

Start l meta rai du ŁKM znajdować się bę­
d!ie przy ul. Senatorskiej 35 - · 37. 

ZABAW.'\ LUDOWA LIGI MORSKIEJ 
Liga Morska tradycyjnym zwyczajem w 

ramach „Tygodnia Swięta Morza" urLądza Za­
bawę Ludową na PG!es1u Konstantynowskim. 
W dniu 27 bm. wszyscy czfonkowie Ligi Mor­
skiej oraz społeczeństwo winno tłumnie wyjść 
na spotkanie Lidze Mol'SkieJ t poprzeć pow:ył­
szą imprezę. W programie prz,ewldziane są: 

wyścigi .kajakowe. pływackie, konkurs strze­
lania, ·wianki, rak1etv. ognie bengalskie oraz 
wiele innych niesp<>dzianek, 

UW AGA. WCZASOWICZE! 
Wszyscy, przyjęci prze1 Wojewódzką r(o­

m ' sję Wczasów Młodzieżv Zoroani!lOWanej na 
pierwszy turnus do Wieńca-Zdroju f Długo­
pola, obowiązani są stawić się 30 C7Qrwca br. 
w Łodzi ul. Kopernika 8 (Kom. Woj. OMTUR} 
o qodz. 15-ei. Koledzy, którzy na obozach 
mają wvznacz~e funkcje preyjezdżają o go­
dzin 'e 11-ei. 

Szczeoółowycb informacji udziela. w tej 
~orawie odnośne f.K.J. · 
~-.026181 / 
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